secpoŁ przy znaj 
od $odzyzg 4 ów f pw rmtudnia 


WEBOWE rantur, 


msNYÓROWE s y a pamwe Wy 
rk iWur. mak Mh Tau kwiim 


ROMANTYZM i RACJA STANU. EZR MREMA Hauptmann nie traci nadziei 


Rok XII Nr. 91 


Kłopoty Roosevelta i króla Szwecji. 
Mezaljans księcia Bertila i syna prezydenta St. Zj, 


SZTOKHOLM, '31.3.: W. tutejszych ko- 
łach dworskich=nie ukrywają już, że trze- 
ci zrzedu wnuk króla Gustawa V zdecydo- 
wał się wyrzec tytułu książęcego; aby po- 
ślubić. zwykłą mieszczankę. 

Książę Bertil, trzeci syn szwedzkiego 
następcy tronu, zakochał się przed dwoma 


laty w  ekspedjentce jednego z magazy- 
nów w Sztokholmie, pannie Małgorzacie 
Brambeck, a obecńie postanowił ją poślu- 
bić, 


Książę Bertil liczy obecnie 24 lata, jego 
uk chána zaś 22 lata. Pracuje ona do tej 
pory W magazynie, gdzie pobiera 200 ko- 
ron MIESIĘCZNIE. 

ślub młodej pary, odbędzie się za 4 ty 
godnie Ks. Berti zamierza poświęcić, się 
zawodowi kupieckiemu, lecz nie: w swojej 
ojczyźnie, a najprawdopodobniej w Amery 
ce, 

Londyn, 31,3.. Z Waszyngtonu dono- 
, wstrząśnięty 
został wiadomością, iż najmłodszy jego 
syn. Franklin Delano, zaręczył się z pańną 
Efńcl'Du Pont. 

Panna Du Pont jest córką Ireny 


Wizyta 4-ch 


szą, że prezydent Roosevelt 


Du 


Napastnicy kazali ofiarom schować głowy pod pierzynę 


CZĘSTOCHOWA, 31.3. Dokonano na 
padu bandyckiego na rodzinę Sroków, za 
mieszkałych' we wsi Wysoka Lelowska. 
Przebieg napadu w świetle relacji poszko- 
dowanych przedstawia się następująco: 

Gdy małżońkowie Sroka udali się oko- 
ło godziny 21-ej na spoczynek, s miesz= 
kania ich wtargnęło dschobandytów z i 
krzykiem; Wa polieja, ręce do góry, Prze 

rowadzimy TEWAiZjĘ =s zyc 
* Jednocześnie - jeden *2 napastuików pod 
szedł do; Sroki przyłożywszy mi uó gło- 
wy rewolwer, zażądał wydania rewolwe- 
ri który Sroka posiadał. Następnie bdńdy 
ci nakazali $rokom 
schować głowy pod pierzynę, 

a sami rozpoczęli plondrowanie mieszka- 
nia. : + 
W międzyczasję weszła niespodziewa- 
nie do izby: matka Sroków, która oprząta 
ła krowy. Jednym ruchem wytrącono jej z 
rąk lampę naftową, a- następnie siłą wês 
pchnięto do. następnej izby: 


Załarg w przedzalni Berlińskieg 


EM Trzy zmiany po 6 godzin: 


przędzalni zzrzebnej 


Który objął 110 r batnikówa, 
Straik ten wybuchł na śle 


miy do wprowadzenia 3 zm 


dążeń fir 


Mowa taryfa TOWerOWA 


Można jeździć z numerami zeszłorocznemi. 


Z dniem 1 
nowe 


ŁÓDŹ, dnia 30 marca. 
kwietnia r. b. miało sie ukazać 
rozborzadzenie regulujace między ine 
mi opłaty. za rowery. W związki z tem 
dowiadujemy sie. iż do: dnia dzisiejsze* 
do odnówiednie czynniki a w danym 
wypadku Urząd „Przemysł, | Instanci 
cii Zarzadu Miejskiego. nie otrzymały 
sy tej sprawie zadnego zarządzenia. 

Wobec tego wydawanie nowych nu 
metrów dla posiądających iu Zowery zo 
stało chwilowo wstrzymane, Rowerzy” 
ści ci moga ieźdźićz numerami zeszła 
róczriemi. 


wer i chca'z/ nieto obęcnie korzystać 
na.tonenie miasta a*nie posiadają NUHR 
remora w drodze wviatku po wojesle 
fiu dotychczas obowiazżniacych opłat 37 
trzymać nowy mimet. 

Podobnie przedstawia: Sio Sprawa na 
terenie powiatu łódzkiego jeśli chodzi 0 
tych. którzy już möga jeździć bez niine 


Dziś dalszy 


Berlińskiezo (6 qbowiązującego ustawodawstwa. prze“ 
sierpmia 17) wybuch! strajk okupacyjny | to robotnicv przerwali prace i mię DUSZ 


an po 6,g0|eodz. 13 rozpoczęła się konferer:cja W. 
dzin Ponieważ tego' rodzaju plany zdaniem” [4 głytyodzie Inspektoratu Pracy. 


Natomiast ci którzy kupili, obecnie TO | 5,32, w płaceniu 5,30, dolar złoty w, żąda- 


nume 
ity w żądaniu 4,85 w płaceniu 4,80, marka 


ciąg nadzwyczajnej zbiórki 
"na -Swięcone dla najbiednieiszych. 


Kto jeszcze nie spełnił swego obowiązku 
bać bliźniego niech uczyni to jaknajrychiej | 


Poht, najgroźniejszej przeciwniczki prezy | nie chce słyszeć o wyrzeczeniu się pięknej 
denta, Która na czele swej Ligi Wolności | panny i wyprowadził się już z domu. ro- 
zwalcza gwałtownie jego politykę. dzicielskiego. 

Prezydent Roosevelt starał się odwieść Prezydent Roosevelt oświadczył, że nie 
syna od tego zamiaru, młodzieniec jednak I będzie obecny. na ślubie syna. 


RA$ AILU BURRU UNIKA BITWY, ER 


Zajęta przez Włochów Sokota 


leży na wysokęŚści 5255 metrów 


DŻIBUTTI, 31.3. Wbrew wiadomo- | Włochów przesłał do dowództwa włoskie- 
ściom o tem, że ostatnie bombardowanie go zawiadomienie o gotowości do kapitu- 
Harraru wywołało panikę wśród cudzo- lacji. Ailu Burru przy dalszej akcji wojsk 
ziemców w Dire - Daua i że jakoby opuśqgi włoskich cofnął się w góry Semienu, 

li oni masowo to miasto, w pociągu, któ | LONDYN, 31. 3. — Oficjalny komuni 


ry wczoraj przybył . do. Dżibutti z Dire.| kat włoski doniósł że wojska włoskie na 
Daua nie było ani jednego Europejczyka, | froncie północnym zajęły miasto  Sokota, 
ASMARA, 31.3. Przy marszu na połu- położone na północ od okręgu Tembien. 
dnie w. górach Amba - Birkutan . wojska Równocześnie inne oddziały włoskie 
włoskie zajęły m. in. pozycje poprzednio po przekroczeniu rzeki |Takaze, ` zajęły 

obsadzone przez wojska dedżjaka' Ailu miasto. Debarek 
Żurru. Kanjasmacz Mesfiai, który s í inak zyk jie 
I urru. Kanj ismac lesfiai, który stał na Miasto Sokota lełące na wysokości 
czele wojsk na Amba - Birkutan po otrzy- 3.253 e tei dolinie, jest ied 
maniu- wiadomości o zajęciu Kaffa przez |9499 m. w górzysiej dolinie, jes: jed- 
nym z główniejszych rynków abisyńskich 


b d tó Liczy 10.000 mieszkańców. Miasto Deba 
andytow. 


rek jest głównym ośrodkiem prowincji 
Ugliera i centrum handlowem tego rejonu 

O żadnych bitwach w czasie tego mar 
szu naprzód komiinikat włoski nie donosi 

Gdy poszukiwania nie dały rezultatu, 
zuchwali napastnicy zaczęli znęcać się 
nad domownikami, chcąc w ten sposób u- 
zyskać od nich informacje, gdzie mają u- 
kryte pieniądze. Choć im wskazano, gdzie 
znajduje się 100 złotych — nie zadowokili 
się tą sumą, wobec czego nakażali mał- 
żonkom oraz ich rodzicom 


sami-48$ zaczyli przetrząsać -plefżym , po” 
duszki sienniki, posiłkując się przytem 
bagnetem, którym przebijali pościel. 

Wszelkie poszukiwania pozostały jed+ 
nakowoż bez rezultatu. Maltretowani* Sro 
kowies nie- zdradzili się, gdzie posiadają 
pieniądze, À Ta 

Napastriicy po półtoragodzinnej „,góści 
nie“ opuścili domostwo, ostrzegając 
swe ofiary, aby nie ważyli się powiado- 
mié o napadzie policję, gdyż inaczej ich 
pomordują, To też dopiero następnego 
dnia Srokowie donieśli władzom: policyj- 
nymo napadzie dokonanym*na nich. 


SOSNOWIEC 31,3. , 
Na wstępie przewodniczący oświadcza, 
że sąd postanowił addalić wniosek obrony 
w sprawie wezwafiią prof. Wachholca, ‘o= 
raz dr, Lustra z Krakowa, jakoteż wniosek 
o zbadanie płatu mózgu, oraz wniosek ©: 
sekcję zwłok w Warszawie w. identycz= 
nych warunkach, w jakich odbywała- się 
sekcja zwłok Lucyny.  Uwzgłędniony zo- 
stał-natomiast wifiosek obrony o wezwa- 
nie dr. Kołodzieja z Szopienic, który w 
praktyce miał wypadek z talem pięciu o- 
sób, z których dwóch udato mu się- wyle- 
czyć, = na 
Na wniosek Qbrońcy, aby wogóle . nie 
brać pod-'uwagę pamiętników  Jerzyka i 
Lucyny, prokurator i powód cywilny ~O- 
świaądczyli, że godzą się jedynie na. nieod- 
czytywanie tych ustępów pamiętników, 
którę zostały. zakwestjonowane, jako niepi 


ŁÓDŹ, dnia 30'marcą. Wżzorań w | robotiników, jest złośliwem obejściem 


czają teręnu fabrycznego. DA 
W zwiazku- z. tym zatargent 0218-0 


Prokurator Suski twierdzi, že pamiętni- 
Ki te, Dez względwna ło, w jakich warun- 
Kach były spisane, $tanowią jeden z bardzo 
ważwych 

dowodów rzeczowych, 

naświetlających stosunek dzieci do ojca Po 
glad tęn popiera f motywuje adw. Pawe- 
lek, powód cywilńy, twierdząc, że pamięt 
niki te stanowią klucz do rozwiązania wie 
lu zagadnień całokształtu sprawy. 

Następnie sąd Zarządza przerwę do 
czasu przybycia wezwanego na rozprawę 
telefonicznie dr, Kołodzieja. 


JAK DZIAŁA TAL? 
Po.przybycju dra Kołodzieja Sąd wzno 


jezrze się. nje. kazała, 


rów do czasu ukazania sis rowze0 roz 
porzadzenia. 


KS. Arcybiskup Twardowski 
EM rzymskim hrabią. 

Miasto Watykańskie 31,3. Z.okazji 50 
lecia kapłaństwa ks. arcybiskupa metropo 
lity lwowskiego Ojciec św. zamianował do 
stojnego Jubilata asystentem tromtu 'papies 
kiego oraz rzymskim hrabią. 


Dolar 5.32 


Prywatnie. dolar papierowy w żądaniu 


wił 
chania go. 1431 

Dr Kołodziej zeznaje, że miał kilku pa- 
cjentów, zatrutych tałem. Chodzi tu o ro- 
dzinę: Nitschów,  ofrutą talem. Choroba 
przejawiała się w ten sposób, że tal działał 
przedewszystkiem 

na przewody we. 

Chorzy żalili się na straszny ból w stof 
a nadto byli bardzo wrażliwi na dotyk, 


niu 9,08, w płaceniu 9,05 funt angielski w 
żądaniu 26,30, w płaceniu 26,20 rubel. zło 


niemiecka w żądaniu 1,38 w płaceniu 1,36 


za 100 i i 5 a O 
| Si 10 A 00 e NS- że nawet urażała ich kołdra; opróci j w YA tego paraliż serca, jednak] W- odpowiedzi na to prof. Araszkie- 
“BAN Polski ku owWsł dolary po 5,2814 skarżyli się ną bezseńność, mieli * e A objawów zapalenia opon mózgo- | "'CZ oświadcza, że mimo choroby człowie 
funty angielskie yit 18 a iaie t d. Stan był ełk f za-| WITH" r charakteru jego pisma zostają te 
z m" Dr Kołodziej opowiada o wyy zje-| CZY KUCZAĽ j i 
ponu trucia talem rodziny Nitschów, jo "rg Na tem BAAS kogy Paras i W rezyltacie sąd zarządził przerwę w 
idli. chleb, wyrobiony w naczy” świadka dr. Kołodzieja, p anie |pròcesie do środy, godziny 9-ej rano i wte 


rego: ktoś wsypał tal. świadek 
Na pytanie przewodniczą, aby za- 


odpowiada, że nie było-wyjcy doznali 
EEEE |; przy, iabrykacji talu 7 


Łódź, wtorek 31 marca 1936 r. 


g” . GA nr- 


sane ręką zmarłych dzieci Grzeszołskiego. | 


posiedzenie i przystąpił do przesłu=| mo 


nie włosów, bóle w stopach i stawach 


przy zatruciu talem? 
Ś 


czący wezwał świadka 
jącą się widocznie na sali. 
_ Bizewodniczący pokazuje jej pamiętnik 


wair UGŁOÓSZUN 


w | lamie sar 70 mm (stroma 
fio v wydaniu prowiecjonalzem 76 8 
Za termis druku 4 treść 


ogłoczsa 
sdminieirecja ule odpowiada P, E. Q 
Wr, 63008, 


iż zostanie w ostatniej chwili ułaskawiony, 

TRENTON, 31,3. Adwokat Lloyd Fi-| dzą, że jeżeli skazany oświadczył, iż go= 
scher, który odwiedził Hauptmanna po od- | tów jest złożyć nowe zeznania, to guberna 
rzuceniu prośby o odroczenie egzekucji, 0-| tor w ostatniej chwili może odroczyć egze 
świadczył, że skazaniec wiadomość 0-od j kucję. Osoby z otoczenia gubernatora Hoff 
rzuceniu jego prośby maña informują, że żona Hauptmana tele 


przyjął jnie. 7 fonowała do zastępcy gubernatora, oświad 


czając,.iż.mąż jej gotów jest poczynić dal 
Hauptmann w dalszym ciągu nie traci na- | sze zeznania. Po rozmowie telefonicznej 
dziei i wierzy, że w ostatniej chwili zosta- 


pani Hauptmann odwiedziła swego mięża 
nie ułaskawiony. W pewnych kołach są-| w dnim wczorajszym po raz wtóry. 


mJ 
a 


we Lwowie» 


LWÓW, 31. 3. — Na zarządzenie wi4 
ceprokuratora dra Prachtel - Morawiań- 
skiego aresztowano: we Lwowie sędziego 
Sądu Okręgowego Michała Gąsiorowskie- 
go. 

Aresztowanie nastąpiło w -biurze pro- 
kuratora po przesłuchaniu. Wezwany te- 
lefonicznie z Wydziału Śledczego oficer 
policji przewiózł sędziego Gąsiorowskiego 
samochodem do więzienią śledczego w 
Brygidgach. , ti 


Pogłoski o chmirach, gromadzących 
się nad głową sędziego Gąsiorowskiego 
krążyły we Lwowie od kilku dni, a to w 
związku z dochodzeniąmi w.sprawie aresz 
towanego przed kilkunastu dniami ziemia- 
nina z Czortkowa i właściciela. kamienicy |sędziego Gąsiorowskiego wywarło ' we 
we Lwowie, Bergmana. z Ahti | Lwowie wielkie wrażenie. 


ihitai —0o— 


Sędzia Gąsiorowski ma za sobą 29 lat 
służby sądowej. Do wowa został przenię 
siony we wrześniu 1934 r. z  Czortkowa, 
gdzie odgrywał w życiu społecznem wybit 
ną rolę, Ostatnio.wybrano go ze Lwowa 
wiceprezesem Tow. Śpiewaczego „Lutnia 
Macierz". 

Sędzia Gąsiorowski, wyjeżdżając z 
Czortkowa, sprzedał tam swój dom pewne 
mu artyście malarzowi i nabył kamienicę 
we Lwowie przy ul. Św, Zofji 59, gdzie za 
hieszkał z żoną i dwiema c*rkami, z któ- 
iych jedna jest mgr. filozofji. 

Dodać należy, że ostatnim procesem 
karnym, jaki prowadził sędzia Gąsiorow= 
ski, była sprawa o zabójstwo komisarza 
magistratu Gosławskiego. Aresztowanie 


AR 4 


2 mrm 
2 ——— 


PISMA 


ja 64) 24%: "ARTE Jerzyka i| Lucyny, pytając. ją, czy robiła i 
tych talem- tzłonków - kieś dopiski w tych Baniętnikazh, zaj 
Nitschów ` na cztery dnie przed zę Kuczalska zaprzecza, twierdząc, że nie pie 
stwierdzono zaburzenia hicznęś* sałą 
Dr Kołodziej. opo Adwnież on ani jednej literki, 


her- Skolei przewodniczący wzywa świadka 
ae, ława Rugaja, który oświadcza, że 
resował się pamiętnikami dzieci i 
EN p nie pisał, i KĘ 
o krótkiej naradzie przewodniczące 
z sędzią Michalskim, sąd postanowił 


dącego lekarzem hutniczym, urzędnij Be- pobrać próbę pisma od Kuczalskiej i Wła 
dysława Bugaja i poddać je ekspertyzje. 


zuch ot ł esi „at 
raya * Sąd wzywa profesora i kaligrafa szlo” 


z firnty Gięsche. Proszek ten Hey 0% po- ły handlowej w Sosnowcu WŁ Araszkigyi 
myłkowo jako proszek przeciwk* migre- | Fza. i | 
nie i dlatego doznał zatrycia. FZUCH, dó- 4 Obrońca protestuje przeciwko temu, 
stawszy silnych bólów głowyfsżył jeden | gdyż prof. Araszkiewicz nie jest biegłyn 
z proszków, a gdy to mie p „ zażył naai apean: i Somia się ayezwala 
i 4,_tal. ~ Y, bo — zdaniem - 
E ayby ya. doktór nie pronay —skaligrat nie może. się znać ia 
miał wypadku choroby Nitschów,. to|5'% gogi: ASS 
Od san ha S A zuch jest za- każ A się na tem, że profer 
truty talem? takich zę, już od wielu lat wydawaw 
Św.: — Nie. Ponj 3 Bezich miał te | ou, taipkan opinje przed Sądem O 
~ . 65 rodzie „|SOWYmM w Sosnowcu, nie uwz złędnia wnit 
same objawy choro” a. Nits- | sp, brodicy 1 polaka t 4 g wn 
chów, więc domyś' S$, że jest to za- p prof. Araszkiewiczo- 
trucie talem, Lecz”! 8% Przy pomocy 


wi wydać opinię. 


Obrońcy. chodzi oto, aby prof Aras 

$ R i z- 

cd kiewicz wydał tylko opinię, 8 pamiętni- 
t . r 

"PRF rh Gami wiadomo, że tal jest 


ki pisane są jedną ręką, czy nie. Obojętn 
+ , z 7 e 
mu jest kto tam jeszcze: pisał w chase 
w handlu i 73 89 nàbywać za receptą | miętnikach. Cho 
dowodnienie, 


i zi tylko o ustalenie i u- 
e w pamiętnikach į- 
"s _ak, znajduję się. Do pewne fski, REN T eR 
DiE R było tal dosłać nawet bez 

drza, zwłaszcza w Bytomiu. 


zamieszk 
truty talem 4 którego on 1 
nie, jak i córkę Nitschów, kt 
stała uratowana z całej í l 

Według opowiadań dra Kołodzieję 


sz 10-minutow 
Dopiey-śniej zakazano jego sprzedaży |Przerwę, celem umożliwienia prof. See 
pi nie sędziego M lskiego świa kiewiczowi zastanowienia się, ile czasu 


przestudjowanie pamięt 


iadcza, że wrzody, czyli cz aki, | ; 
dek ; Ya czyń. czyraki, | ików Jerzego i Lucynki, aby wydać swą 


le nie muszą występować u cho- 
go, zatrutego talem. Np. Bezuch ich 
giat Przy silnych- tylko i gwałtow- 
„ zatruciach tal szybko niszczy tkanki 


4d powstają wrzody. Natomiast wypa- jeru pism w pamiętnikach Lucyny i Jerzy- 


kı potrzebuje nieco dłuższego czasu. Adw 
Pawełek prosi w tem miejscu sąd o zwró- 
a: wyst zawsze , [Cee uwagi na fakt, że dzieci były chore 

r.: — Jaka jest przyczyna śmierci a wiadomo jest, że osoby chore zmienia- 
ją do pzwnego sfopnia 


w.: —. Porażenie nerwu błędnego i charakter pisma, 


przewodni|dy do 


iero nastąpi przyjęcie ek " 
falską, znajdu | prof. 4P! przyję spertyzy 


raszkiewicza, oraz zamknięcie prze 
odh, W środę też nastąpi przemówienić 
stror 


Str. 2 


Rozpoczęliśmy jedenastą serję naszego 
konkursu wyławiania błędów. 

Konkurs polega ma zebraniu 
7 wycinków słów z kołejnemi numerami w 
ciągu tygodnia. Słowa te ukryte w tekście 
4-ej strony utworzą zdanie, i uczestnicy 


Chcesz by cera ci nie zbrzydła 


-bierz do mycia „PIXIN yaa 


ŻYCIE PABJANIC. 


Do mieszkania lekarza dentysty p. Ire 
ny Merkertowej w Pabjanicach przy ul. 
Pułaskiego 8, gdy domownicy byli nie 
obecni dostali się złodzieje, którzy po roz 
biciu biurka skradli różnego rodzaju ko- 
sztowną biżuterję, oraz futro damskie — 
wszystko wartości ponad tysiąc złotych. 
wiadomiona © kradzieży policja 
wszczęła energiczne śledztwo, które nie- 
chybnie ujawni sprawców. Aresztowane w 
związku z tą sprawą dwie osoby po prze 
słuchaniu zostały zwólniońe. 


WYKRYCIE SPRAWCÓW KRADZIEŻY 
W UBEZPIECZALNI. 

Przed kilku dniami donosiliśmy © wia- 
magiu sję złodziej do szpitala Ubezpieczaj 
i Soceczj w Pabjanicach przy ul. Że- 
romskiego, którzy skradli maszynę do pi- 
sania oraz 100 złotych w gotówce. 

Dzięki usilnym i energicznym poszuki- 
waniom policji pabjanickiej skradzioną 
maszynę odnaleziono i sprawca kradzie- 
ży został wykryty. Aresztowanie złodzieja 
który zbiegł nastąpi w dniach najbliż- 


szych. 
A NAPAD BANDYCKI. 

Na szosie pomiędzy Pabjąnicami a 
Dłutowem, na 5 kilometrze od Pabjanic, 5 
uzbrojonych osobników na rowerach na 


w brzuch 


ku był beznadziejny. 
p4 


. 
Sędzia śledczy 


tem podżegania 
chów, 


ność do organizacyj wywrotowych 


$ecjalista chorób wenerycznych 
skórnych i voksualnych 
Cegielniana 15. 
telefon 149-07 k 
od 8—11 rano i od 4—8 wiecz. 
niedz. ! święta od %—1. 


Dr. med. 


Choroby 
JACHODNIA 64. 


przyjmuje od L 
w oiedziele 


choroby skórne. weneryczne 
1 moczopłciowe: 


przyjmuje od 8—9.30 r. 
w niedziele i 


Dr. med. 


H ROZANER 


h i seksualnych. 


Narutowicza 9, fr. Ii 


tel. 128-98 przyjmuje od 9—1 i od 


3 SOŁ 
spec. chor. skórnych, weneryczoych 


i seksualnych 


konkursu nadsyłać będą rozwiązanie w for | ście na stronie 4-ej (a nie tylko w „Kra- 
mie tego zdania składającego się z 7 słów. teczkach''). a>: 


Złodzieje w gabinecie dentystycznym. 


w Częstochowie, 


A Częstochowa 31. Ill — Wczoraj zmarł 
cha Franciszek, gar. zprzy hl. | Paed nseh 
Wekięgo 59, ranny podczas ostatnich | wa odstawione 


operację Ze- 


Aresztowani karani byli za przynależ- | śrołki ostrożności podczas 


Doktór L. BERM AN |Dr.md, Henryk Ziomkowski 
POWRÓCIŁ 


H KRAUSKOPF 


akszerja i choroby kobiece 
gierska 15, Ta. 113-47 


zyjmuje 8.30—10 rano, 4—8 wiecz. 


)r..med. M. GLAZER 


kórne i weneryczne 
~ag ToL 185-49 


2 — 21 od 7 — 8%2 wiscz. 
święta od 10 — 12 w poł, 


Jw alodziele święta od 10 12 w po. 
Dr. med, NITECKI 


tro — Tel 213-18 
NAWROT 32, front. I pię PR e a eoa 


święta od 9 do 12 w poł: 


Specjalista chorób wenerycznych, skór- 
nyc 


piętro | CEGIELNIANA 7. 
5—9 wiecz. 


Doktór 
OWIEJCZYK 


A, Piotrkowska 99. — Tel. 144-92. 


EDENASTA SERJA 


konkursu z nagrodami za uważ ne czytanie, 


Dla uczestników konkursu redakcja 
przeznacza 11 nagród pieniężnych 1 nagro 
da 25 złotych  2-ga nagroda 20 złotych 
3-cia nagroda 15 złotych i 8 nagród po 5 
złotych. A więc w dzisiejszym numerze 
„Echa“ pierwsze słówo z cyłrą „1” w tek 


cia 


Nr. 94 


ECHO* 
yo Kukaracza i Continental apars 
zdobywają ivit „Wesoła Rozwódka,, ADRIA 


Przejazd 2. 


gielmianej 14 usiłował pozbawić się ży- 
przez wypicie większej dozy jodyny 


19-letni Chaskiel Herszenberg, zamieszka- 


ły 


padło na dwie zdążające do Pabjanić fur- 
manki Ditrycha i Ujmy ze wsi Szczercowa 
gm. Pleszew. Bandyci steroryzowali re- 
wolwerami jadących i zrabowali im 130 
złotych w gotówce, poczem zbiegli w nie 
znanym kKieranku. Zarządzony niezwłocz- 
nie pościg za bandytami nie dał rezultatu. 
Śledztwo prowadzi komisarjat PP. w Ła- 
sku. 


Wi 


zio 


NIEBEZPIECZNY KARAMBOL. 

Na jadący w stronę Pabjanic wòz bẹ- 
dący własnością niejakiego Wojewody na 
szosie tuż pod miastem całym impetem na 
jechało auto ciężarowe Cwajga ze SZCZET- 
cowa. Koń został zabity na miejscu, Zaś 
wóz pogruchotany i zupełnie zniszczony. 
Na szczęście właściciel wozu zdołał u= 
chronić się od wypadku. 


UKARANI FABRYKANCI ŻYDOWSŚCY. 

Za zatrudnianie robotników w dziąń 
świąteczny ukarani zostali grzywnami na 
stępujący fabrykanci: Zajde Icek, ul. War 
szawska. 7,  lckowicz Mojżesz ul. War- 
szawska 28, Świderska Bessa, ul. Tuszyń- 
ska 29, Szczych Abram ul. Tuszyńska 11. 

Goldmanówi Berkowi  zamieszkśłemu 
przy uł. Tuszyńskiej 29 nieznani złodzieje 
skradli z komórki różne przedmioty na su 
mę 50 złotych. 


był 


gló 
nic 


w 


do więzienia świętokrzyskiego. 


Częstochówa 31, Ill  Onegdaj w godzi 

opołudnia oy na stacji Częstocho 

zgbtały na bocznicę dwa 

wagony z ponad 30 więźniami skazanemi 
na ciężkie więzienie, 

którzy z różnych stron Polski zostali przez 

władze bezpieczeństwa zebrani i przesła- 


Zgon ofiary zajść Transport skazańców 


é 6 Fj ni do więzienia Św. Krzyża. 
prowadzący dochodze= 
mie w sprawie ostatnich zaburzeń wydał |tzorem doczepione do pociągu kieleckie- 
polecenie aresztowania 8 osób pod zarzu | zo, który odjechał z Częstochowy. 

bezrobotnych do rozru- 


Wagony pilnie strzeżone zostały wie- 


W związku z pobytem tak uciążliwych 
„ptsażerów* ‘zostały wdrożone wszelkie 
r pobytu więź- 
DIÓW na terenie dworca. q 


Spet, chorób wenerycznych, skórnych, 
włosów i móczopiciowych. 
6.ga Sitynia 2. telefon 118-33 
przyjmuje © 9—12, 3—9 wiecz., w niedziele 
ięta od 9—12 w poł. 


DR, MED. 
NIECYJĄAŻSKI 


Spec. chor. wsneFyCęcy, skórnych I seksualnych 
ANDRZEJA 5, telefon 159-40 
przyjmaje od 8— furno i od 5—9 wietz. 


w niedz. i ŚW. gd 9—12 pp. 
Dr. Àd. 
M. RUNDZTAJN 


rz BRA A> 
*rzyjmuje od godz. 8—10 ny ; 4—7 w. 


gia w Dow 
Dr. J. NAL 


akuszer — gineko y 


L Andrzeja 4, tele 
U Przyjmuje oå 10—12 1 od PE cj 


moz ań 


DR. MED. 


H LUBICZ 


Jhoroby skórne, weneryczne i moczopłch 
Tel. 14, 
Orzyjmuje od godz. 8—10, 12—2, 5—8 wiej 
PE W niedziele i świeta od 9 do 11 rano. 


Dr. med. 


M TAUBENHAUS 
AKUSZER - GINEKOLOG 


pr 


sp 


Tel. 246-09 


ła się w dwóch etapach. Pierwszy z 
rozegrał się w mieszkaniu małżonków Fo- 


Południowa 28, 


rywatna 


przy ul, Piotrkowskiej 17. Zaweżwany 


jekarz pogotowia ratunkowego przewiózł 
desperata. do szpitala. 
— W mieszkaniu własnem przy ulicy 


ześnieńskiej 21 usiłowała pozbawić się 


życia przez wypicie jakiejś nieznanej tru- 
cizny 30-letnia Stanisława Matuszewska, 
żona bezrobotnego, Desperatkę przewie- 


no na kurację do szpitala. 


— W domu przy ul. Warszawskiej 45 
(Marysin 3) wynikła sprzeczka na tle po- 


E WYCI 


ŁÓDŹ 31 marca. W dniu Ma Sula | 


około godziny 6 popołudniu ulica Stefana 


a terenem krwawej bójki, jaka p. 7: 
nich 


w, przy ulicy Stefana 14, Przybył do 
hw odwiedziny 28-letni Józef Gebel, 


znany awanturnik, zamieszkały przy, ulicy 


rześnieńskiej 3. Odwiedziny te miały 


dla Foglów tragiczny epilog, bowiem Ge 


KOMUNIKAT 
Wagons-Lits-Cook 


jotrkowaka 68 


rę peter RZN 

do ZIEMI ŚWIĘTEJ 

od 21 IV do 12. V. zł 825 
Przejazd, utrzymanie Í paszporty 


T -= = 
Teao x do Wiednia 
od 9 do 15/1V zł. sił 


od 9 do 22/IV 


otat 400 
Uigowe bilety 


doParyża i Brukseli 
paeet: A na Olimpj adę 


Kuracyjne paszp 


do Czechosłowacji 


Dr. med. 
Edward REICHER 


Specjalista chorób meza kom 


wene- 
cznych i seksualnych 
tel. 201-93 
przyjmuje od 8—11 rano Í od 5—8 wiócz. 

w niedziele | święta od 9—1 pópoł 


Dr. med. Łucja Makower 


choroby akórne i weneryczne 
onna 5 dzieci). 
POW CIŁA 


Wólczańska 117, tel. 149-39 


przyjmuję od 8 = 1 | od 16 = 5 wieczorem 
w niedziele | święta od 8— 1 w poł. 


Dr. mod. 


BIBERGAL 


choroby skórne, weneryczne i seksualne 


Zawadzka 10, tel 108-30 


zyjmuje od %=11 rano i od 5—8 w. w niedzie- 
le i święta od 9—1 po poł. 
jc a E str 


Dr. med. 


PAULINA LEWI 


Gdańska 117, telefon 221-61 
chor. kobiece i położnictwo 
przyjmuje od 12—1 i 4—6 wiecz. 


Dr. ŁAGUNOWSKI 


ecjalista chorób wenerycznych, seksualnych 
| skórnych. 


(Gabinet Roentgeno = i światłoleczalczy) 
Piotrkowska 70, tel, 181-83, 
Od 8—10, 1—230 i od 6—9 w. w św. 10—1 


WENEROLOGIC?? 


zychodnia 
zemnie chor. wenerycznych i skór: 


Piotrkowska 161 


Czynna od 8 rano do 9 wiecz. 
w miedz. i święta od 9 — 1 


ĄGAJ NOŻA 
WRA 


gdy idziesz w gościnę. 


W r. gł. Fred Astaire i Ginger Rogers 


Wojna na Marysinie III. 


Kronika pogotowia ratunkowego kradzieży i pożarów. 


Łódź, 31 marca. — Wczoraj w godzi- 
nach popołudniowych w bramie przy ul. 
Ce; 


racnunków majątkowych pomiędzy ródzi- 
ną Marczewskich. Sprzeczka przerodziła 
się w bójkę, podczas której 37-letni Bole- 
sław Marczewski otrzymał kilka ran klatki | 
piersiowej, zaś żona jego, Genowefa - 
ranę ciętą podudzia, Zawezwany lekarz po 
gotowia ratunkowego przewiózł go do 
szpitala, zaś żonę, Marczewską Genowetę, 
pozostawiono na miejscu. 

— Wczoraj późnym wieczorem na ulicy 
Zawadzkiej podczas bójki zostali dotkli- 
wie poturbowani: Stanisław Szmigielski, 
zamieszkały w kolonji Cyganka oraż An- 
töni Krzywęk, zamieszkały przy ul. Połu= 
dniowej 40, Winnych spowodowania bój- 
ki pociągnięto do odpoyiedzialności. 


bel wydobył nóż i rzucił się na  małżon- 
ków zadając im szereg lekkich ran. Bójkę 
zlikwidowali sąsiedzi, którzy awanturnika 
wyrzucili z mieszkania Foglów. Do potur- 
bowanych Foglów zawezwano lekarza po 
gotowia, który u Fogla stwierdził 8 ran 
twarzy i okaleczenie rąk, Foglowa odnio- 
sła również kilka ran głowy.  Pokaleczo- 
nych po udzieleniu im pierwszej pomocy 
lekarskiej pozostawiono na miejscu, 

Sprawca awantury nie dał jednak za 
wygraną, bowiem około godziny 7 wie- 
czorem pijany usiłował po raz drugi do- 
stać się do mieszkania Foglów. Tym ras 
rem jednak sąsiedzi poszkodowanych czu 
wali i pochwycili awanturnika. Gebel wy 
ciągnął nóż. Nie zdążył jednak zrobić z 
niego użytku. Nóż wytrącono mu z ręki i 
unieszkodliwionego 


poczęto bić, 

Gebel wkrótce stracił przytomność. Za 
wezwany lekarz pogotowia ratunkowego 
stwierdził u Gebela kilka poważnych ran 

łowy zadanych jakiemś p narzędziem 
bo fńałożćniu opatrunku Gebela przewie- 
ziónw do- -szpital miejskiego: św. Józela 
przy ulicy Drewnowskiej, 


szk” A 
POCHĄURNO 


Stan pogody w Łodzi, 


ŁÓDŹ 31.3, W dniu dzisiejszym, o go- 
dzinie 9 rano temperatura wynosiła w Ło- 
dzi w centrum miasta 7 stopni powyżej ze 
a, (Najniższa temperatura w nocy 5 sto- 
pol Ranan zera). 

tej samej porze barometr wykazy- 
wał ciśnienie 750.5 milimetra. Tendencja 
bar metryczna równomierny spadek ciśnie 


ma 
Wi: try południowe i południowo-wscho 
d : 


nie, 
W ciągu dnia dzisiejszego pochmurno. 
Możliwość opadów. 


Sklad Mpleczny 


położony w najlepszym punkcie miasta wy» 
robioną lepszą klijentelą, pięknie urządzony 
wraz z prywatnem mieszkaniem Í ogródkiem 
spowodu wyjazdu 


do sprzedania 


za sumę zł 15.000 łącznie z towązem Mias- 
to powiatowe ze stacją węzłową, szkoły śre* 
dnie na miejscu. mieszkańców około 30.000 

Oferty nadsyłać do administracji „Kurjera 
Łódzkiego” dla „Magistra”. 


ZWIĄZEK Młodzieży Chrześcijańskiej — 
Polska YMCA — wynajmuje pokoje miesz 
kalne dla kawalerów (chrześcijan) z utrzy 
maniem lub bez. Mieszkańcy mogą korzy- 
stać z natrysków, pływalni, sali gimnasty- 
cznej i t.d. Zapisy w sekretarjacie: Moniu- 


szki 4-a, tel. 250-10. 


JASNOWIDZ Psychografolog Abdel-Hanim 
Lwów 15, Cerkiewna 18 wprowadzą każ 
dego na Nowy Tor Życia. Zwracający się 
każdy dziękuje — wygrywa los. Nadeślij 
datę urodzenia, złoty znaczkami na koszty 


Londynie odwiedził 
Vansittarda celem omówienia mićjsća | 
terminu narad sztabów francuskiego, bry» 
tyjskiego i belgijskiego. 


kierownik łotewskiego 
Muntęrs, powitany uroczyście, 


NZ R AZ" m M Mp; R O A W O A 
C WENERA 


Zdarzenia i wypadki 


(—) Wczoraj ambasador francuski w 
podsekretarza stanu 


(—) Sad w Trenton po S-godżińnej 


naradzie odrzucił ponowną prośbę Haupt 
mana o ułaskawienie, Wyrok wykonany bę 
dzie dziś o godz. 20 czasu amerykańskie- 
go (to jest po północy według czasu urĝ- 
pejskiego). 


(—) Francuski minister finansów Ró 


gnier oświadczył kategorycznie że rząd 
nie dopuści do dewaluacji franka. 


(—) Nowe propozycje Hitlera zostaną 


dziś wręczone w Londynie, 


(—) Wczoraj przybył dą Warszawy 
min. spraw zagr. 


(=) Polska Agencja Tel, komunikuje: 


W związku z wypadkami, jakie mias 
ły miejsce w dn. 23 marca rb. w Krako» 
wie, zarządzone szczegółowe dochodzeńie 
władz prokuratorskich w sprawie użycia 
broni przez oddział policyjny ustaliło: 


Dnia 23 marca rb. doszło w Krako- 


wie do 3-krotnego użycia broni przez po 
licję. Użycie broni w każdym wypa 
nastąpiło naskutek agresywności tłumu, w 
którym elementy przestępcze i 


dku 


fema T 
ce starcie z policją odegrały widoczną 
decydującą rolę. Próby rozproszenia tłp= 
mu przy pomocy bomb łzawiących oraz 
strzałów z pistoletów gazowych mie dały 
pożądanego rezultatu z uwagi na niesprzy 
jający ku temu kierunek wiatru, Oddziały 
policyjne zmiuszone zostały do użycia bro 
ni palnej po wyczerpaniu innych środków 
w obronie właąnej i dla zapobieżenia 
dalszym groźniejszym ekscesom. Z docho= 
dzeń wynika w sposób niewątpliwy, że 
użycie przez policję broni nastąpiło w wa 
runkach, przewidzianych w i gp 7 
niu Prezydenta R. P. z dnią 1 lutego 
1928 r. o użyciu broni. 

(—), W teatrze poznańskim wybuchł 
pożar, podczas którego spłonęły gardema 
by artystów. 

(2) Pnia-Sgg bm. usiłował Stelan Pas 
tyk, praktykant składnicy, kółek, rolniczych 
w Muszynie, rozwiesić na murze domu iis 
lotkę antyżydowską. Widząc to dentystą 
Jakób Lampel, wystąpił czynnie przeciw 
Patykowi. i 

Na wieść o tem zebrały się w godzi= 
nach wieczornych na rynku w Muszynie 
po nieszporach grupki ludzi, Komentując 
zajście, poczem zaczęły wybijać szyby w 
domach żydowskich. 

Po uspokajającem przemówieniu burmi 
strza i interwencji policji demonstrujący, 
rozeszli się. Żadnego rabunku ani napadu 
na ludzi poza wybiciem szyb, nie było. 

(—) Dzisiaj odbędzie się Konferencja 
premjera Kościałkowskiego ż przywódca» 
mi socjalistów. (r * "e '* 


(-—) Dwudziestu siedmiu oskarżonych 
z Napoleonem Siemaszko, Ewarystem 
Zwierzewiczem i Stanisławem Ogórkiem 
staje jutro przed sądem okręgowym pod 
zarzutem: pierwsi trzej — organizowania 
grup terorystycznych, pozostali pod zarzy- 
tem przynależenia do tych grup, mających 
na celu zamachy bombowe na sklepy ży- 
dowskie. Akt oskarżenia obejmuje 60 stro» 
nic pisma maszynowego. Rozprawa została 
rozpisana na kilka dni. Oskarża prok. Ka 
morowski, obronę znacznej części oskarża 
nych wnosi adw. Kowalski. 

(—) W nadchodzący czwartek odbę- 
dzie się, posiedzenie tymcz. rady miej 
skiej, na którem mają być załatwione 
wszelkie formalności związane z rozpoczę 
ciem tegorocznych robót sezonowych w 
Łodzi. 

(-—) Wczoraj Komornik Zajkowski dóko 
nał eksmisji dotychczasowego dzierżawcy 
„Grand Cafe" p. Tomaszewskiego i lokal 
opieczętował. Był to epilog przegrańego 
procesu o przedłużenie dzierżawy. 


—:0 — 


Osobiste. 


W Łodzi bawi znany podróżnik Ks. 


r zehz rA EC AES 
PRZYBŁĄKAŁ się piesek foxterjerek. Do | red. Wacław Kneblewski, autor ciekawej 


odebrania za zwrotem kosztów ul. Lubel- 


ska 8 m. 3. 


NL EEE az 
ZAGINĄŁ biały szpice, wabi się „Lord“. 
Odprowadzić za znacznem wynagrodze- 


książki o Palestynie. Ks, red. Waćław 
Kneblewski współpracuje w szeregu pós 
czytnych pism w Polsce. 


Zgierska 11, 


Przyjmuje od 8—10 t 1 4—7 w. 


od 2—3, 5—6, 8—9 wiecz. 
w niedzielę od 9—11. 


Tźwiękowy kino-teatr 


Zachęta 


Zgierska 26 


zmobilizuje wszystkich miłośników kina P 


EEEE EEEE OZOCE OCT, 
Od dziś do dn. 9 kwietnia 


Największy arcyprzebój, produkcji austijack iej 


w 
2.30 do 4.30 przyjm. Kobieta lekarz 


ORADA 3 ZŁ. 


którą 


EPZOD 


Największa rewelacja filmowa świata Film uśmiechów 
i łez. EPIZOD to karta wydarta z prawdziwego życia 


FARBY I SZKŁO poleca po cenach przy- 
stępnych E. Hettig Granitowa 3, róg Sa- 
nockiej. Przy składzie sprzedaż i oprawa 
cbrazów. 


przeżył niejeden z nas. OTOMANĘ, gardćrobę, tapczan leżanki 
W roli gł, Paula Wessely |kzesia, stół, biurkó stoliki radjowe tanio 

5 BA IB A A i na dogodnych warunkach. Kilińskiego 
| 160 Przeździecki. - 


niem. Korkuczański, Kilińskiego 63, m. 11. 
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ECHO 


Polska lini ja skandynawsko- „amerykańska 


POMYŚLNA KONJUNKTURA 


BLA NASZEJ ZEGLUGIi TRANSATLANTYCKIEJ. 


Gdynia w marcu. 

pi tżycie narodów w dobie obecnej 
nietylko wymianą dóbr kultural 
nych lecz i czysto materjalnych. Ożywienie 
wymiany handlowej stoi dziś bodaj na 
pierwszym planie. Uwaga ta staje się wy- 
jątkowo aktualna dlatego, że teraz wła- 
śnie układa się pomyślnie konjunktura dla 
polskiej żeglugi na szlaku północno ame- 
rykańskim w odniesieniu do rynków skan- 
dynawskich. 

Przedewszystkiem zachęcające są wido 
ki możliwości rozwoju ruchu pasażerskie- 
go na tej trasie, bowiem jedna z ważniej- 
szych linij skandynawskich zlikwidowała 
bezpośrec inie połączenie między Kopenha- 
gą a New Yorkiem. Klientela tej linji re- 
krutowała się głównie z Danji, Południo- 
wej Szwecji i Norwegji. 

Z chwilą uruchomienia drugiego z rzę 
du motor. M/S. „Batory“ ustanowiona zo- 
stanie na trasie Gdynia— Kopentiaga" Fa 
lifax —New York mniej więcej dwutygo- 
dniowa obsługa pasażersko- towarowa. 
Każdy z mąjorowców polskich, tak 
względu na swe urządzenia wewnętrzne i 
wygody, jak i na szybkość, może skutecz- 
nie konkurować ze statkami Jinij utrzymu= 
jących komunikację między Bałtykiem a 
Północną Ameryką. Obydwa polskie moto 
rowce mają tę jednak przewagę, ŻE posia 


dają 


Ws 


okiaśla SIĘ 


ze 


tylko dwie klasy: 


turystyczną i trzecią, przyczem urządzenia 
kaźdej z nich odpowiadają wszelkim Wy- 
mogom transatlantyckiej żeglugi pasażer- 
skiej. 

Wskutek likwidacji 
skiej linji pasażerskiej, 
entela tego towarzystwa 
drogi na Szwecję lub na Niemcy, czego te- 
raz będzie mogła uniknąć, bowiem zaokrę 
towanie pasażerów Z Danji odbywa się na 
linji Gdynia —Ameryka w porcie kopen- 
haskim. Dawniej statki linji Gdynia —A- 
meryka przystawały na redzie, obecnie 

wchodzą do portu 
; cumula przy nadbrzeżu odpowiednio wy 


ekwipowanem. 
Podróż z Kopenhagi do New Yorku da 


ciswrowcach naSZYCH trwa około” 8 dni, a 
do Halifixu i Kanady około 7 dni. 
Oprócz możliwości rozwojowych rychu 


pasażerskiego, rynki skandynawskie otwie 
rają przed nami jeszcze i możliwość zwię 


bezpośredniej duń- 
dotychczasowa kli 
musiała szukać 


kszenia ilości przewożonej poczty, jak i 
ładunków towarowych, przeznaczonych na 
pośpieszny przewóz. Fakt ten potwierdza 
ją pierwsze rejsy M/S „Piłsudski”, o czem 
prasa już wspomniała, podając porównaw 
zestawienia cyfrowe. 

Zwiększyła się mianowicie i to znacz- 
nie, ilość poczty, przewożonej do Halifaxu 
i New Yorku i odwrotnie. Eksporterzy duń 
scy korzystają również z regularnej na 
szej obsługi przy pomocy motorowca, a po 
uruchomieniu drugiego, nie będą mieli 
lepszego Środka przewozowego, gdy cho 
dzi o transporty pośpieszne. 

Naturalnie, że powodzenie zabiegów 
linji uzależnione jest w znacznym stopniu 
od pomyślnej konjunktury, jaka właśnie 
rozwija się obecnie, jednakże nie należy 
lekceważyć roli specjalnego „nastawienia 
się“ na te rynki, które obecnie stają się 
aktualne. Ważnem jest i koniecznem w ru 
chti pasażerskim przystosowanie się 

do wymogów i upodobań 
klienteli skandynawskiej  Niezbędną jest 
znajomość języków skandynawskich ze 
strony załogi i służby okrętowej, dalej od- 
powiednia propaganda na terenie 3 państw 
skandynawskich, wreszcie i reklama na te 
renie Stanów Zjednoczonych i Kanady, 


cze 


skąd nasze Linje Żeglugowe muszą sobie 
zapewnić pasażerów na powrotną podróż, 

W związku z powyższem nasze linje 
będą musiały rozwinąć aktywną propagan 
dę również i w celu ożywienia ruchu tury- 
stycznego Amerykanów skandynawskiego 
pochodzenia w kierunku krajów ich uro- 
dzenia lub ich ojców. 

Będąc sami narodem północnym, nie od- 
biegamy w wielu upodobaniach od naro- 
dów skandynawskich, tak że przy bliż- 
szem zapoznaniu się, względnie dostosowa 
niu do ich nieco odmiennych upodobań, 
możemy liczyć na zdobycie ich stałego za 
ufania i poparcia w naszych zamierzeniach 
w kierunku ekspansji morskiej, która by- 
najmniej nie koliduje z własnym rozwojem 
żeglugowym zaprzyjaźnionych z nami na- 
rodów skańdynawskich, 

Zdobywszy dła trasy północno- amery 
kańskiej dwa nowoczesne szybkie statki, 
stanęliśmy właśnie przed zagadnieniem, 


i 


i 


którego istota polega na stałem redukowa į 
{i 


niu w działalności naszych linij czynnika 


prestiżowego na korzyść czynnika czysto | 


kupieckiego, opartego o zdrową kalkulację 
i konkurencję. 


M. K- 


Podziel się z biednym głodnym, memmmmm 
DWORZE 


KONSTANCA 
12. VI, 
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: STRESZCZENIE. 
* P, Irena Harlandówna, Ne iuta sekre- 
tarka prokuratora Sobińskiego, schowała na 
piecu akta sprawy bandyty Stągiera, które- 
mu poza kara śmierci. 
tozprawa została odroCzona. 
Stągier uciekł z więzienia, 


rowi groziła dymisja. 
Ld . 


přokurato- 


Nie namyślajac sie podszedł do ma” 
|szvny. wvieł urzedowv blankiet wraz 
2 Kopia. odłożvł kalke i odezwał sie do 
siedzacai nieruchomo paniy Irenki. 

— To wszystko. Dziękuie rani. 

Dopiero to słowo „dzięknic". które 
w jej uszach zabrzm'ało jak ostra iro- 
, Mia — otrzeźwiło ja. Ale w teie * sbwiti 
/ jakaś myśl zaświtała iei w głowie i pra 
„Wie w brew swei woli zapytała: 

— Kiedv pan prokurator złoży to po 
danie nanu ministrowi? i 

Sobiński spojrzał na zerar. 

— Dziś iuż zapóźno. Jutro — odp? 
wiedział zimnym. oboletnym € tosem. 

Panna Irenka odetchnęlą Wiec iesz 
Cze zdaży! Jeszcze nie jest zapÓźn”: 
wmicchem teraz patrzyła na podanie, 
i zdaniem niepotrzebnie napisaie.- 
Girzała na Wnpół do pierw” 
ëi. 
= - Panie prokuratorze — odezwała 
Się — niech sie pan nie martwi! 
,— A skad pani wie, że la sie mart- 
wiz? 

— No... 


yanap 


h 
` 
N 
Sz 


ko to wszystko może sie fesz 
CZĘ skończyć dogrze.. a Nan... 

— Niech rani o tem nic myśli. panno 
Irenko — przerwał też prokurator. Tak 
będzie nailepief.... 

Wreszcie zegar w kancelarii trzyna 
stecó wydziału wydywonił z powazu 


Rodzine trzecią, Dawno już wvszedł So 
bitski. woźny Michał już chyba czwar: 
tv raz zazladał do kancelarii. pani Cie 
choniowa raz no raz rzucała norozi- 
miewawcze. spojrzenia na Irenka, ale 


g 
tachoń i Woiciechow ski nie ruszali się 
z miejsc. 


Stary urzednik siedział SPY i 
myślał, co on właściwie zrobi. jak 20 
wyleją? Przeci-* Staś ma iuż siódmy 
rok i trzeba bedzie cza miesiac oddać 
zo do szkoły. Hel lcnka dodziera re szty 
ubrania. a z Józiem jest niewiele iep ej 
Petworna Masa wydatków wisi nad je? 
ca domem. a on ma tvtko długi i per” 
spektywe utraty posadv. ł.adna nem 
spektyvwa.... a 

i Nieweselsze mvśŚli znebiły Stacho- 
nia. Na progu zawodu prawniczego, po 
tvlu staraniach o anli kanture — w”rzu 
cą go. Zaden adwokat nie weźmie takie 
£O aplikanta, Żadna kancelaria sadowa 
Coraiwvżei tvlko jakaś firma hand!” 
kde» którą jest w kolizji z prawem może 
takiego „wyrzutka zaanrażować w cha 
rakterze doradcy do..... wykrałów praw 
rvch. Może zostać rokatnym: doradca... 
ladna perspektywa. 


Podniósł sie cieżko. pożegna! z Ci- 
choniowa. z Irenka. Woiciechewskim. 
— Wvidziemv razem — tiruk.a/ sia 
ry urzednik, 
Wyszli.. 

Doszli razem do Placu Teatralnego 
-- bez słowa. Żaden znich nie chc'ał 
pierwszy DOTUSZYĆ tego tematu. który 
ich uaiwiecei obchodził. Ba i a czem by 
ło zadać? 

Na Placu Teatralnym ich drogi roz 
chodziły się. Stachoń mieszkal na Ire" 


ah 
s 


a zmniejszysz znacznie nędzę! 


PRZEZ7 MÓRZ" 


WIELKA WYCIECZKA 
MORSKA 
statkiem „KOŚCIUSZKO“ 


....... 


3. VIL (21 dni) 
Turcja — Grecja — Malta — Algier — Marokko — Hiszpanja — Belgja 


ceny od 400 zł. za bilet okrętowy wraz 
 EŻZDZZLCDoy 


INFORMACJE i ZAPISY: z paszportem i 


GDYNIA.-AMERYKA LINJE ZEGLUGOWE S.A. 


Warszawą, Plac Małachowskiego 4, telefon 547-46 
Oddziały w Gdyni, Krakowie i Lwowie oraz Biura Podróży. 


backiei. 


GDYNIA 


Wojciechowski na Lesznie 
— Dowidzenia... — miruknał Star 

ch oñ, 

— Dowidzenia — powtórzył jak echo 
Wojciechowski. 

nso Anit 

A tvmcząsem po ich wv iściu obie panie 
poderwały sie z mieisc. jak raelektr7" 
owane. Cichorniowa naipierw wvbi 


juła na korytarz: 


——+t12,>„>„m 
O ZY T a a DOE: — EDO U RR TE" WIEAEACCHĄCZ 11 z 


F— Panie Michale! — zaw oła!a 40 
ważnego. — Niech pan nikogo nie pusz 
cza do kancelari! 

Nastepnie zwróciła sie do ranny 
Irenki. . * Pusz: 

— No! bierzemy se do roboty! 

Ale panna Irenka już wyciazneła za 
barierke stolik od maszynv_i ustawiła 
na nim krzesełko. "RA k4 

— Poco pani to rob'? — zapvfa'a 
zdziwiona Cichorjowa 

— Prosze pani — a rozgo- 
raczkowana Irenka — iak iuż mamv 
Sszikać. to wszedzie, A może one tam 
właśnie są schowane.. 

Domawiając tych słów panna Irenka 
jaż weszła na stolik i postawiła noze ną 
krześle które sie zachwiało, Pani Ci 
choniowa nie chcac sporami przedłużać 
pcszukiwań machneła reka. Ale bała 
sie o Irenke — stanęła wiec blisko kan: 
kołomneeo rusztowania.. 

A tymczasem panna Irenka stanela 
na krześle. złapała równowaec 1 z biją 
cem sercem spojrzała na piec. 

W -teiżs chwili ici rozkałatan: 
zarzvmało sie w biegu: 

Na piecu nie bv!a nic.. 


serce 


W W ielkiei czte ronietr owęi kamie” 
nicy. w małym mensardowvni pokoiku 


„piatem pietrze. stara Starierowa 


na 
zabierała sta właśnie do rozpalania 
ognia. Czas był już na kolacje 


Zmierzch zapadł już i przez małe okien 
ko szła do noket ciemność. Czas bv? 
na kolację. Ngy niewiadomo, kiedy 
może brzyvjść któryś z „nich... Tizeba 
będzie dać jeść. 


O nich“ stara Stazierowa myśli 
coraz wieksza -niechecia. Wie wora 
dzie. że to nie „eni“ sa winni. że Wykte 


dostał sic do wiezienia. ale... zdybv orze 


l 


a| czy zapomocą gróźb, ale 


OSWAJANIE KONI Z MOTORAŃ:. 


Przyzwyczajanie koni z hałasem pędzących przed oczyma motorów, wprowadzono 
we Francji. Oryginalny ten pokaz widzimy na zdjęciu. 


STRACH PRZED GŁODEM 


w Najliczniejsza partja. EM 


W Pradze została założona nowa czes 
ka „Partja Młodzieży”, która w swoim 
programie postawiła następujące zadanie: 


„Organizując się — mówią młodzi — 
nie mamy bynajmniej na celu rozprawia- 
mia nad tem, czy Abisynja została napa- 
dnięta słusznie czy nie słusznie, lub jaki 
jest najlepszy system i światopogląd spo- 
łeczny — komunistyczny czy faszystow- 
ski, lub wreszcie w jaki sposób Czesi naj 
lepiej przeciągnąć mogą na swą stronę o 
bywateli innej nacji — zapomocą koncesji 
organizując się 


—— 


wizami. 


względzie tylko jedno— to mia- 
czy jutro i pojutrze 
będziemy mieli co jeść”, 

Jest to smutne znamię naszych czasów 
że młode pokolenie zagrożone w walce o 
byt, coraz mniej dba o ideały a zaczyna 
się gromadzić pod sztandarem, na którym 
wypisane jest hasło materjalnej troski o ju 
tro, wspólny strach przed głodem. 

Gdyby się udało dziś zebrać tych 
wszystkich, którzy odczuwają ciągle tęn 
strach przed głodem, to kto wie, czy nie 
powstałaby największa partja i nietylko w 
Czechosłowacji. 


mamy na 
nowicie, 


stawał z innymi. możeby sie nie dostał 
do wiezienia. Możebv siedzia. spoko$* 
nie w demu. A tymczasem oni“ Bóg 
wie dokad beda sobie robili warkuc hnie 
z iel domu... 

Jakoż zaledkiik przystawiło do 
ognia wielki i poobiianv imbry k od har 
baty. gdy do drzwi ktoś zabikał i nie 
czekając wszedl.. 

— Dobrywieczór! 

— Dobry WIECZÓT ».. 

Popatrzv! uważnie na stara, pokiwał 
glowa: zaostrzył zapałke kozikiem i pra 
cowicie zaczał dłutać w zebach. W no 
wietrzu rozszedł sie odór wódki. Przv 
bvły milczał.. 

Stara też nic nie mówiła. Wie działa 
że na żadne pytania. Żaden z „nich“ nie 
odpowie nie pewnego. ot! tak tylko, 
odmruknie bvle co i na tem koniec. Ni- 
gdy się zreszta o nic nie PY tala. Robila 
posłusznie to, co ici kazał syn. albo któ 
ry z nich“ w imieniu syna. „Oni” rzad 
ko czegoś wymagali. Przynosili „do 
lę“ do spraw edliweg ro podziału. albo do 

zamelinowania”, czasem któryś prze” 
nocował. albo przyszedł coś zjeść. Spo- 
śród wszystkich Stągierowa odróżniała 
tylko .dzioóbatego Antka“. o którym 
nawet wiedziała jak sie nazywa i „chu 
dego Szmula“, o którym wiedziała. Ż2 
jest radlerszym syna przyjacielem. Inni 
byli tak jakoś podobni do siebie i poka 
zywali sie tak rzadko. że trudno ich by 
ło rozróżnić dokładrie. Przybyły nale” 
żal do tei właśnie katezorii mniej zna” 
nych. 

To też. nie pvtajac o nic. przvirza!ła 
się tylko jego krostowatei gebie i wró” 
cila do zospodarskiej krzataniny. Otrała 
duży garnek kartofli, wyciagnela z ja“ 
kiejś półki kawałek miesa. ro kuchni 
rozszedł sie zapach cebuli 

W pewnei chwi 2 
odezwal- sie: 

— Wkie un tu bedzie? 

Stagierowa wnpatrzyła si> 

— Niby kto? 

— NO. WaSZ.... 

— Mojemu sie zmarlo pińć lat temu. 

— Wasz syn. pytom, W chtor wkie 
hu zie? 

Stara ruszyła ramionami. 

— Skadże ma bydź. kie w imaimrze 


- słowaw 


w niego. 


— To wy ieszczę nie wicie. że 1 
cik!? 

Stara skuliła siè. 

— Tss! Ucik? Nie wim... 

L- Ucik r- powtórzył krostowat 
szeptem, — Widzioł sie z chudym imil 
tu bydź... 

Stara zachwiała glowa. Zwierzęc 
instynkt już ją przestrzegł prze 
możliwością niebezpieczeństwa. Roz 
rzała sie wokół siebie i rie zdając $ 
bie sprawy z tego. że nic jej znikąd n 
grozi — noskoczvła do drzwi. Wyjrza 
Szy na korytarz, cofnęła sie i przekr 


cila klucz w zamku. 

— Ostawcie — zmitygował ją K 
Poco? Zakrećta sie ino, żeby 
jakom dla niego 


stowaty. 
mioł co zjeść. Spluwe 
macie? 

— Nimom... 


— To sie postaraicie! 


Sfara podrentała w miejscu nieprzy 
tomnie- odstawiła imbryk od ognia, to 
znów przystawiła go spowrotem, wy” 
ciagneła z kata jakiś pakunek. wreszcie 
machneła reka ji wybiegła na korytarz 
Krostowatv spojrzał za nią i ruszył ra 
mionami, i 

Gdy tylko drzwi za stara zamknęły 
sie — krostowaty zapalił papierosa i PO 
erążył sie w rozmyślaniach. Od czasu 
do czasu marszczył brwi i nadstawiał 
ucha na korytarz. poczem znowit zamy 
ślał sie. a Szeroka twarz rozcinał mu 
uśmiech — Wichtor ucik... bedzie robo 
ta — powtarzało sie w jezo rozmyśla» 
niach najcześcei. z 

— Downom nic mokrego nie robil... 
Stara nie wraca — pewnie do dzioba 
tezo podvrdała. No. dziobaty spiuwe 
pewnie bedzie mał ma zbyciu, Bedzie 
robota... Ciekawość. kogo tyż naipir" 
wv zrobiem? 

Takie medvtacie przerwa! ma rów 
nomiernv krok kozoś. kto wolno wcho 
dził na schody. Krostowatyv. 
kiem przeb'ezł korytarz i wyczyńł Się 
na schody. 


siedzi! I pewnie nie wyjdzie. — dorzi 
cita, j ł 
Krostowaty podniósł się. J 


kócim XG 


"ALARA 


Sy Ównieżnwa=lofotowie. 


ECHA ŻE STOLIC]. 


Zyde Warszawy w kilku wierszach 


W połowie lata odbędzie się w Warsza 
wie kolejny międzynarodowy zjazd własno 
ści nieruchomej. Zjazd ten ma być wyjąt- 
kowo uroczysty. Udział w tym zjeździe we 
zmą delegacje całego świata, nie wyłącza- 


jąc kiajów Południowej Ameryki itd, 
utworzone zostało biuro, które zajmie sią 
przygotowaniem wielkiego  międzynarodo, 
wtgo zjazdu. Delegaci mają być przyjmo= 
wani uroczyście w salonach Rady Miej- 
ski: Będą zorganizowane wycieczki do 
Krakowa, Zakopanego, Torunia, Poznania 
i Wilna, Na Kongresie mają być omówio 
ne kwestje dotyczące podniesienia wartoś 
ci majątku nieruchomego, jak również kwe 
stja zwalczania głodu mieszkaniowego na 
całym świecie. 


Już 


>. . 


Na warszawskim rynku  filatelistycz- 
nym pojawiły się niezwykłe duże ilości 
znaczków abisyńskich. Jak się okazało, 
znaczki te pochodzą z transportu falsyfika 
tów, wykrytych na terenie Śzwajcarji. Jak 
wjadomo, w ubiegłym miesiącu wykryto 
międzynarodową aferę podrabiania znacz- 
ków, abisyńskich, w którą zamieszani byli 
y dwaj urzędnicy rządu abisyńskiego, wy- 
delegowani specjalnie do Europy dla zamó 
wienia znaczków pocztowych do użytku 
poczty abisyńskiej,  Filateliści są w wiel- 
kim kłopocie, gdyż znaczki  podbrobione 
miewiele się różnią od autentycznych, 


Nieuregulowane dotąd sprawy obniżki, 
Komornego w nowych domach powoduje 
ćóraz to wyższe apetyty właścicieli, Do- 
wiadujemy się, że w Mokotowie na ul. Mą 
dalińskiego właściciel żąda za pięciopoko 
jowe mieszkanie 500 złotych miesięcznie. 
Za jednopokojowe mieszkanie z kuchnią 
GeRy-ObEGNIE kszta 
się w wysokości 100 do 120 złotych 
z: niesięczpiky Najwyżązy, ozadi aby. w, pras 
wie komórnego w nowych domach zabra 
ły głos powołane ku temu władze, inaczej 
bowiem będziemy świadkami jedynego w 
swoim rodzaju zjawiska. Oto w przeludnio 
në Warszawie nowe gmachy budowane z 
fuduszów publicznych będą stały pustka 
mi wobec wysokich cen komornego. 

* = 

Ww najbfiższych dniach przybędzie do 
stłecznego ogrodu zoologicznego mały 
stá otrzymany w drodze wymiany na in 
nezwierzęta z grodu w Antwerpji. Słoniąt 
kobędzie wozić na swoim grzbiecie dziat- 
węzwiedzającą ogród. 


0 — 


Ndoskonalsze ! tania 
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NYKAGANIA. 


Paryż, poniedziałek. 
Drogi Przyjacielu! 

Zdecydowałem się nareszcie: za tydzień 
wsiadam'do pociągu, by spędzić miesiąc 
przy Tobie w Nicei 

Namyślałem się tak długo dlatego, że 
mimo całej mojej wyrozumiałości i umier 
jętności przystosowania się do warunków, 
jednak chciałbym korzystać z pewnego 
komfortu w hotelu, który wybierzesz dla 
mnie, i w którym będziesz łaskaw zamó- 
wić mi pokój, 

Czuję odrazę do wielkich 
hoteli. Wobec tego, 
mnie, że żyć można za bezcen w Nicei, a 
skądinąd środki moje pozwalają mi nie ża- 
łować sobie na wydatki, mam nadzieję, że 
znajdziesz dla mnie dobry hotel, ładnego 
wyglądu, gdzie chętnie godzę się płacić 


pałacowych 


iż poinformowano| wagonie. 


KRA TECZKI 


"CHAO 


NIE BIJ i NIE CAŁUJ! 


Pokuta za pokusę. 


Śmiesznie jest urządzony świat. Udy 
jakiś gosż pole kobietę, robi się z tugo 
K:yiujnał i bubka wsadzają na jakiś czas 
do rki. Zdawałoby się wobec tego, że 
sli nie wclno kobiety bić, to wolun ji 
chyba całować. Tymczasem oka- 
uje sę z życia, że całować również nie 
wolno Jeśli mężczyzna pocałuje kobictę 
pubicznie a zwiaszcza wbrew jej wali, 
również rebi się z tego kryminał i ga*cia 
wsadzają do paki r 

' TO wobec tego robić, jeśli nie wolno 
całować i nie wolno bić? Nie dav:'x< piè- 
| niędzy wolno? Nie wolno, Bo zaskarży o 
alimesta 1 uzyska przychylny w;rok 
Sprzedać kobiety również nie wolno. Na- 
wet wydzierżawić nie wolno. 

I potem kobiety dziwią się, że męż- 
czyźni są rozgoryczeni, że narzekają na ko 
biety, że starają się ich pozbyć, że wypi- 
suje swe słuszne żale, słowem, że są Z 
kobiet niezadowoleni. 

Bo z drugiej strony kobiecie wolno 
wszystko. Mówi się, że kobiety jeszcze 
nie posiadają całkowitego równóuprawnie 
nia, ale mówi się nieprawdę. Kobiety po 
siadają znacznie więcej praw niż męźczyź 
ni. Weźmy chociażby dla przykładu tylko 
stosunki w pierwszem lepszem biurze, — 
gdzie pracują mężczyźni i kilka ładnych 


młodych kobiet. W takiem biurze gdy ko | 


bieta — pracownica siądzie szefowi w je 
go gabinecie na kolanach, wszystko jest 
| w porządku, szef jest zadowolony i nikt 
nie ma do nikogo pretensji. A niechaj tak 
urzędnik — mężczyzna spróbuje usiąść 
szefowi na kolanach? Albo niechaj męż- 
czyzna — urzędnik zacznie szefa cało- 
wać? 

Jemu tego nie wolno, A kobiecie wol 
no! I jeszcze mówi się, że kobieta posia- 
da ograniczone prawa. Gdy kobieta pobi- 
je męża, nikt z tego nie robi tragedji, gdyż 
uczyniła to „słaba kobieta" i dotychczas 
nie przypominam sobie, abym miał do czy 
nienia ze sprawą sądową, w której mąż 
skarży się na pobicie przez żonę. A jak 
mąż raz czy dwa razy uderzy połowicę, 
zaraz krzyk, sprawa i więzienie. Gdy ko- 
bieta porzuci męża z dwojgiem małych 
jęci przy piersi, któż sie upomni o krzy 


Z Grodna donoszą: 

Współżycie małżeńskie Szuluków było 
nieszczęśliwe. Po krótkim współżyciu Szu 
luk porzucił swoją żonę Teofilję z matem 
dzieckiem na ręku. 

Biedna kobieta męczyła się w ciągu 
8 lat i jakoś sobie radziła. 

Po 8 latach separacji mąż zawcezwał do 
siebie żonę obiecując być już wzorowym 
mężem. 

Szulukowa tiwierzyła swemu mężowi i 
przeprowadziła się do niego. 

I tu zaczęła się dla niej prawdziwa męka 

Mąż maltretował żonę nietylko fizy- 
cznie, lecz i moralnie znęcał się nad nią. 


Na przewodzie sądowym ustalone z0- 
stało, że Szuluk bił swoją żonę, a oprócz 
tego sprowadzał do domu różne „panien 
ki“ i kazał żonie je częstować. 

Wiedząc, że żona ma  zaoszczędzo- 
nych kilka złotych, Szuluk żądał od niej 


meblowania, wystarczy sofa, fotel, krze- 
sło i stół, mo i łożko, oczywiście. Central- 
ne ogrzewanie na dni zimne. Wentylator 
na cieplejszą pogodę... I telefon na noc- 
ifym stoliku. Najlepiej telefonuje się w łóż 
ku. 

Dla obsługi pokoju zastrzegam sobie do 
lyze wytresowaną służbę: starannie wy- 
golonego numerowego i pokojówkę miłą 
dia oka. Blondynkę. Wiem, że na południu 
wszystkie kobiety są brunetkami, ale chy- 
ba opłaci się zaangażować blondynkę dla 
klienta, który zabawi cały miesiąc i nie 
liczy się z groszem. Gotów jestem doło- 
żyć pięćdziesiąt centymów dziennie, byle 
mieć pokojówkę blondynkę. 

Przyjadę około jedenastej wieczorem. 
Zarezerwowałem sobie miejsce w trzecim 
Niech we właściwem miejscu 
czeką na peronie tragarz, by odnieść wa- 
lizy do auta, które zawiezie mnie do ho- 
telu. 

W hotelu niech czeka na mnie na wszel- 
ki wypadek gotowy posiłek, gdybym czuł 


nawet osiemnaście franków dziennie, łą- się głodny po podróży. Niech będzie przy- 
cznie z pierwszem śniadaniem, kawą i ob-| gotowane łóżko i kąpiel o temperaturze 


sługą. Widzisz sam, że nie mam zamiaru 
hczyć się z groszem 

Również nie jestem wymagający. Hotel, 
oczywiście, będzie z windą, i wszędzie 
wyściełany dywanami, Żądam ładnego po- 
koju z widokiem na morze, łazienką, wodą 
bieżącą gorącą, letnią i zimną. Co do u- 


34 i pół stopnia. Nie więcej. Woda zlekka 
naperfumowana werbeną. 

Zrana pierwsze śniadanie dość obfite, 
podane na każde zawołanie wraz z dzien- 
nikami. Gazet nie więcej ponad cztery... 

Przy drugiem śniadaniu w południe, za- 
strzegam sobie, żeby nigdy nie było cie- 


wdę nieszczęśliwego? Któż mu zapłaci ali 
menty, jak to ma miejsce w sytuacji ode 
wrotnej, gdy mąż porzuci żonę? 

Niema, ach niema sprawiedliwości na 
świecie. 

Kobiecie wolno znacznie więcej niż 
mężczyźnie. Gdy kobieta pragnie skokie- 
tować mężczyznę, podnósi wysoko nóżkę 
i kusi jej widókiem mężczyznę. A niechby 
tak który mężczyzna spróbował podciąg- 
nąć nogawicę spodni i pokazał swoje — 
kształtne nóżki coby się to zaraz za krzyk 
podniósł! Albo niechaj zdejmie kołnierzyk 
w towarzystwie i pokaże że posiada ład- 
ny dekolt. Lub też możeby zechciał wło- 
żyć czapeczkę z wełny angorskiej? A mo 
że zarzuci sobie niebieskiego Hsa na szy- 
ję? 

Nie. Kobieta jest istotą 
waną, a mężczyzna upośledzóną! Koble- 
cie wolno chorować na migrenę, I wolno 
mieć ataki histeryczne. Gdyż to wszystko 
jest „kobiece'”, A mężczyzna ma posłusz- 
nie płacić alimenty i ciężko na nie pracò- 
wać. 

Oto jak wygłąda w świetle mojej nau 
kowej rozprawy sprawa stosunku świata 
do mężczyzny i kobiety. 


uprzywilejo- 


CAŁUS, 

A oto życiowy przykład: 

Hipolit Zdziarski zamieszkały przy uli 
cy Bednarskiej nudził się. Rzesż ludżka i 
Eclo mu to wybacza. Wyszedł tedy na 
miasto popatrzeć na dziewczątka. Popa- 
trzał i upatrzył sobie 18-letnią Helenę Bo 
rucką. Zaczął z nią rozmawiać, ona 1 owe 
szem, także chętnie rozmawiała, mówili o 
tem i o owem, Hipcio rozpalił się do dziew 
czątka, krzywdy żadnej jej, broń Boże, 
nie zrobił, nie zbił, nie uszkodził, tylko w 
pewnej chwili namiętnie ją objął w pół i 
pocałował w usta. 

I co z tego, prawda? Tymczasem Bo- 
rucka narobiła krzyku, jakby urodziła: co- 
najmniej czworaczki i poskarżyła się na 
Hipcia odpowiedniej władzy, wobec cze- 
go Sąd Grodzki skazał Hipolita Zdziars- 
kiego na 2 tygodnie aresztu z zawitsze- 
niem wykonania wyroku na 3 lata. 

lerzy Krzecki 


ree © | © wo oaea) 


Wesołeuczty męża 


SEEM w obecności nieszczęśliwej żony. 


by mu oddała pieniądze, « gdy mimo 
wszystko biedna kobieta nie oddała pienię 
dzy, 


mąż, znalazł inną radę, 


Dowiedziawszy się, że żona jego po- 
zostawiła u znajomych poduszkę i kilka 
prześcieradeł, zgłosił się on do tych znajó 
mych i zabrał poduszkę i 3 prześcieradła 
i sprzedał je. 

Sąd skazał nieludzkiego męża na 6 
mies. więzienia, 

Biorąc pod uwagę brutalne postępowa 
nie jego w stosunku do żony i dziecka 
Sąd nie zawiesił wykonania orzeczonej ka 


ry. 


Czy jesteś członkiem 


L.O.P.P. 2? 


lęciny. Hotele zawsze mają cielęcinę na 
jadłospisie, a ja jej nie znoszę. Baraniny, 
wołowiny, drobiu, ile zechcą, od biedy 
wątróbka cielęca, cynadry, ale nie cielę- 
cina prawdziwa... Rozumiesz mnie, praw- 
da? Ryba może być dość często. Nietru- 
dno o nią nad morzem. Chodzi o rybę mor 
ską, oczywiście; mogą też być jesiotry i 
raki. Ostatecznie nawet homary. Tylko nie 
wątłuszcze, Jest to ryba bardzo delikatna 
i wyborowa, ale dóstaję od niej pokrzywki: | 

Uprzedzjsz właściciela hotelu, że odby- 
wać będę częste wycieczki autocarem — 
(w twojem towarzystwie, naturalnie. Ja- 
ko człowiek miejscowy zapewne użyśkasz 
ceny zniżone. I każdy zapłaci za ciebie...) 
A więc w cząśie wycieczek, gdy nie będę 
w hotelu, sądzę, że nie będą mi liczyć śnia 
dań. Zaoszczędzę na tem sześć do śićdmiu 
franków. Może osiem... Postaraj się, by 
skreślono mi dziesięć. 

Jeszcze jeden ważny szczegół: jeżeli 
okna mego pokoju wychodzić będą na o- 
gród, niech nie będzie róż w ogrodzie, a 
same tylko goździki z gatunku  strzępia- 
stych. Znieść nie mogę zapachu róż. 

Również i na stole w jadalni chcę mieć 
strzępiaste goździki: aromat ich, zlekka 
pieprzny, asymiluje się cudownie z zapa- 
chem potraw. 

Są to w przybliżeniu wszystkie moje wy 
magania. Gdybym sobie coś jeszcze przy- 
pomniał, napiszę przed wyjazdem. 


NIEŁATWO BYĆ 


Z Kałusza donoszą: 

W sądzie okręgowym przed wydzia- 
łem cywilnym toczy się proces z powódz 
twa b. burmistrza m. Kałusza Zdzisława 
Czarneckiego przeciw gminie tego miasta 


o zapłacenie kwoty 2000 zł, 


Czarnecki, który mieszka stale w War 
szawie został w luty 1935 r. ustanowiony 
burmistrzem Kałusza z pensją miesięczną 
„500 zł. Województwo stanisławowskie ja 
ko władza nadzorcza wyraziło swą zgo- 

|dę na objęcie tego stanowiska przez Czar 
neckiego z tem, że zatwierdzenie go na 


Nawet w Kałuszu. 


Nr. 41 


BURMISTRZ 


tem stanowisku nastąpi po jednoroczńyh 
okresie próbnym, Czarnecki jednak na sta 
nowisku swem nie zdołał zaskarbić $óbie 
sympatji społeczeństwa kałuskiego, albo- 
wiem już w parę miesięcy po objęciu prze 
zeń urzędowania, rada miejska wyraziła 
burmistrzowi Czarneckiemu votum  nieuf- 
ności, w następstwie czego został ón w 
kilkanaście dni potem zwolniony, na sku- 
tek odmowy zatwierdzenia przez Urżąd 
Wojewódzki. 

Obecnie skarży Czarnecki gminę m. 
Kałusza o odszkodowanie tytułem ódpra 
wy i honorarjum za ostatni miesiąć. 


00%—— 
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ERZONE PORY É 
TŁUSTA SKÓ 


Miałam okropną cerę. Skó i ita Krem Tokaloa, kole biał zawiera 
wagrami i pe: wekie prot gi dell: «ipy krem itoliwę, "Walka de de głębi 
środki zawiodły, Wreszcie, idąc za radą pewnego porów i w ają z nich głęboko sako 


chemika, spróbowałam Kremu Tokalon koloru 


białego (nie tłastego), spraparowanego wedlug 
oryginalnego francuskiego pi u znakomitego 


Kromu Tokalon. Pe kilku dniach 


pa 
pore uż świeższa i bie 


å stkie rozszerzone. i $ Ą 
a oora stała sią jasan. piada | daia N, 


RADJO-KĄCIK. 


DZIŚ, dnia 31 marca wieczorem: 


RASZYN. 

12.00 Hejma 

12.03 Dziennik południowy 

12.15 Audycja dla szkół z Katowic 

12.40 Koncert kameralny z Krakowa 

13.25 Chwilka gospodarstwa domowego 

13.30 Z rynku pracy 

13.35 Progamy lokalne w rozgłośniach re 
gjonalnych; przewa w Warszawie 

14.50 Przerwa 

15.15 Wiadomości o eksporcie polskim 
(Wilno nadaje audycję lokalną) 

15.20 Programy lokalne 

16.00 Skrzynka P. K. O. 

16.15 Koncert z Krakowa 

16.45 „Cała Polska śpiewa" 

17.00 „Kaszubi“ — odczyt ze Lwowa 

17.15 Płyty dla znawców 

18.10 Piosenki francuskie Stefanji Mille- 
rowe 

18.30 Progi lokalne 

19.39 Wiadomości sportowe ogólne 

19.45 Pogadanka aktualna 

19.55 Przerwa 

2000 „Łańcuch nieszczęścia” — skecz 


lsza.” Po tygodniu | bieta 


k i brud, któ: l! 
amnion kar brad, hidroge mydlo weda 
zawar” w, Kromia Takalon, "odipyieją "ed: 
adra 7 

sia ate, rednia wkm mola. skie 
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21.00 IX koncert historyczny muzyki ów 
skiej — z Krakowa 

22.00 Muzyka lekka w wykonaniu małej 
orkiestry P, R. 2 udziałem solistów 

23.00 Wiadomości meteorologiczne dia 
żeglugi powietrznej * 

23.05-—23.30 Programy lokalne 

Łódź, jak Raszyn, oraz 

13.35 Piosenki rosyjskie z płyt 

15.12 Przeglad giełdowy łódzki 

18.30 Przeszłość i przyszłość naszej rów 
głośni'* — omówi dyr. B. Pawłówićz 

18,40 O wszystkiem po*roszku 

18.45 Utwory skrzypcowe z płyt 

19.10 Program na dzień następny 

22.40 Łódzkie minuty literackie 

23.05—23,30 Mużyka taneczna z płyt 


ŚRODA, 1 KWIETNIA 

RASZYN. 
6.30 Pieśn 
6.33 Pobudka do gimnastyk 
6.34 Gimnastyka 
6.50 Programy lokalne 
7.20 Dziennik poranny 
7.50 Programy lokalne 
8.00 Audycja dla szkół 
8.10 Przerwa 
11.57 Sygnał czasu 


20.10 Koncert muzyki lekkiej w wykona-| 12.00 Hejnał 


niu orkiestry P. R. 
20.45 Dziennik wieczorny 
20.55 Obrazki z Polski współczesnej 


Dowidzenia, mój stary. Przesyłam ser- 
deczny uścisk dłóni 


Nicea, piątek. 
Mój stary Gedeonie! 

Rad będę zobaczyć Ciebie. 

W ciągu czterech dni po otrzymaniu 
Twego listu obsżedłem wszystkie hotele 
w Nicei, by znaleźć coś odpowiedniego dla 
Ciebie. 

Starannie zanotowałem wszystkie Two- 
je żądańia w notesiku i wszędzie czytałem 
je zarządzającemu hotelem. Z przykrością 
zakomunikować Ci muszę, że wszędzie cze 
goś brakowało: albo kranu z letnią wodą, 
albo pokojówki blondynki, albo też Two- 
ich „strzępiastych* goździków. 

Znalazłem jeden tylko pałacowy hotel, 
który, mógł sprostać Twoim wymaganiom, 
ale tam żądano sześciuset franków dzien- 
nie, z ustępstwem trzech franków tylko za 
śniadanie, spożyte poza hotelem. 

Wyrzec się musiałem dalszych poszu- 
kiwań hotelu dla ciebie. Ale znalazłem coś 
lepsżego: zarnieszkasz u nas. 

Wiesz, że mamy ładną wilłę 1 bboje z 
żoną radzi będziemy gościć Ciebie w na- 
szym domu. stanti] Po r j 

Przestudjowawszy moje notatki w Kaf- 
neciku, postanowiłem postarać się o za- 
spokojenie wszystkich Twych wymagań. 


Pobyt Twój ponadto nic kosztować Cięj 


Łódź, jak Raszyn, oraz: 
7.50 Program na dzień bieżący 
7.55 Parę infóormacyj 


nie będzie. 


Odstąpimy ©» naszą sypialnię z w1da6* 


kiem na morze. 


Kazałem założyć trzeci kran w łazieneć 


nad wanną, do wody letniej, a czwarty do 
umywalni (która już miała trzy) do wody 
iodowatej. 


Telefon już jest na nocnym stoliku. 
Ogrzewanie centralne i wentylatory fune 


kcjonują dokładnie. 


Nie trzymamy służącej. Śniadanie zfa+ 
na podawać Ci będzie moja żona. Wobec 
tego, że jest brunetką, uda się do fryzjera 
dla rozjaśnienia włosów. 

Nigdy nie podamy Ci cielęciny ani wąe 
tlusza. Co do jesiotrów, przykre mi bardzo 
lecz w morzu Śródziemnem spotyka się je 
tylko nad wybrzeżem Azji Małej. (Są tô 
ryby wód słodkich). 


Wziąłem pod uwagę kwestję róż. Było 
ich pełno w naszym ogrodzie. Kazałem po 
wyrywać wszystkie. Ale nie znalazłem 
„strzępiastych'* goździków o pieprznym za 
pachu. Na miejsce ich kazałem posadzić 
małe eukaliptusy, których zapach jest niee 
mal ten sam. Wobec tego jednakże, że liś= 
cie eukaliptusów rosną bardzo powoli, ze= 
chciej odłóżyć swój przyjazd na jakie trzy 
lata, 
+ Szczerze oddany 
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ma pierwszy mecz ligowy ŁKS-u. 


W najbliższą niedzielę odbędzie się w 
Łódzi pierwszy w tym seżonie mecz ligo= 
wy: ŁKS-—Warszawianka. ŁKS w ciągu 
żimy nie pauzował, lecz wykorzystywał 
kaźdą odpowiednią pogodę by rozgrywać 
mecze towarzyskie, zaś czołowi piłkarze 
klubu przeszli zaprawę kondycyjną. To 
też łódzka drużyna ligowa przystępuje dó 
rozgrywek stosunkowo nieźle przygotowa 
na. Mecz rozpocznie się już o godz. 16-ej 
ńa stadjonie przy Al. Unii. 

Sędzią meczu będzie doskonały arbiter 
krakowski dr. Lustgarten. Pozatem w kra- 
ju odbędą się w niedzielę 5 kwietnia nastę 
pujące mecze ligowe: w Warszawie: Le- 
gja—Dąb, w Poznaniu: Warta—Garbar- 


Sędziowie Poznańskiego Kolegjum Sę- 
dziów Piłki Nożnej, którzy w ubiegłą nie- 
dzielę na zgromadzeniu PKS zajęli stano- 
wisko wyczekujące że względu na dotych- 
czasową zgodną współpracę Z zarządem 
POZPN. są w większości zdecydowani 
zgódżić się na utworzenie wydziału spraw 
sędziowskich po przeprowadzeniu nieżna 


nia, w Krakowie: Wisła—=śląsk i w Hajdu 
kach: Ruch—Pogoń. 
z $ 

W najbliższą niedzielę 5 kwietnia roż- 
poczynają się w Łodzi rozgrywki piłkar- 
skie o mistrzostwo klasy A. Odbędą się 
mecze następujące: Boisko Widzewa o g. 
11-ej przed poł. Widzew=Union-Touring, 
boisko Sokoła w Pabjanicach o godz. 11-ej 
przed poł. Burza=—Wima, boisko WKS o 
godz. 11-ej: SKS--ŁKS Ib, boisko ŁKS-u 
o godz. 11-ej: ŁTSQ—WKS i boisko UT. 
o godz. ll-ej Makabi—PTC. 

Wszystkie mecze o mistrzostwo klasy 
A zostaną poprzedzone przedmeczami re- 
zérw. 


SEDZIOWIE POZNAŃSCY 


w sprawie autonomji. 


cznych zmian w projektowanym regulami- 
nie. 

Sędziowie poznańscy wyrażają przy- 
tem ópinję, że zatarg powstał na tle osobi 
stych nieporozumień, w których sędziowie 
poznańscy zupełnie nie są żainteresowani 

Ostateczne stanowisko sędziów wyja- 
śniońe zostanie w dniach najbliższych. 


Mistrz „dzikich” drużyn pokonany 


mam K.S. Jedność — KS. 


Łodzianka 2:4 (2:1) 


Wobec licznie zgromadzonej publiczno- ka” otrząsa się z przewagi — wyrównuje 
Bci rozegrany został mecz piłki nożnej mię | pięknym strzałem Skowroński. „Jedność” 


dzy drużynami dzikiemi 
K. $. Łodzianka. i 
Grę rozpoczynają gospodarze I w 10-ej 


K. 8. Jedność a| dochodzi dó głósu i zdobywa bramkę przez 


Podsiadłego. 
Po przerwie „Łodzianka” zrywa się do 


—— ———  ——— 


„ECHO. m 


Chore nerki to zepsute filtry organizmu... 


oddają bowiem one pęcherzowi mocz źle | dszynfekcyj nych pobudzają nerki do 


przefiltrowańy, powodując przez to zatru- | prawidlowego działania. Stosuje się 


cie organizmu wskutek niewydalania zeń|je przy cierpieniach nerek, miedniczek 
szkodliwych substancyj. Zioła  Magistra | nerkowych, pgcherza i wszelkich dole- 
Wolskiego ze znak. ochr. „Urosa” zawie- | gliwościach dróg mo czowych, 

rająte rzadką roślinę indyjską Ortosi-| Wytwórnia: Magister Wolski, 


phoniae o własnościach moczopgdnych i! Warszawa, Złota 14. 


CERE TOTEAA TPUEYW TT TRZ T ES 
Sport w kilku słowach. 


l va wail 5 Í 
Finalowa walka w wadze pić j jt dzi b przełaj na 5 klm. o mistrzo 
Ee okręgu w boksie między Spo |stwo okręgu dla mężczyzn. 
cietwicze A nalot dt asia gf Fe y 
enki Mpa a e VA a IE SIĘ — Karty wy ścigowe dla kolarzy są do 
a rek ag ružvnoweri mo È ai 4 r P - sy 
WZA ZA arzyskiego drużynowego me | nabycia w sekretarjacie ŁOZK w cenie 70 
czu bokserskiego IKP—Hakoah. Mecz ten | or. do dnia 15 K vietnia. Pó tym termini 
zas Fl ; u 10 Gma 15 kwietnia. Pi 4 p 
odbędzie się w najbliższą niedzielę.o godz | „my; bedzie sA 50 a 
Matte ali PrtharrAns€ SZĄ: wata będzie wynosić zł. 1.20. 
17-ej w sali Filharmonji, przyczem odbę- W sobote 4 kwietnia odbedzie si 
dzie się na nim kilka b. ciekawych spotkań. |; siun ieta OdoDędzie się na 
Jata? , à = |lamizie sfynny wyśc f ci 
W nadchodzącą niedzielę odbędzie się | Po ZA E AEE ieri OSEMIEK 
> R << : *| między osadami uniw 4 4 t | 
na boisku ŁKS-u przy Al. Unji mecz lekko |». _,*., w Aoc PEJ EN xtordu i 
36 <> „AE Cai rare vcio ost: p 4 y 
atletyczny w konkurencji męskiej ŁKS — A RO NOZ 
f a > raz 88-ty 
Zjednoczone. Program przewiduje bieg w z : ; 
skoki i rzuty. i OZI ac 2 Ea co 
s : Te łzi pizez „PIN przyśpieszonyc SÓW 
Do ŁÓZPN-u wpłynęła propozycja Ślą= |, PS PRAĆ RaroÓW 
d : - |na sędziów pilkarskich, dowiadujemy się, 


ska Niemieckiego na rozegranie w okresie Hra 

p+ s s k z US 
Zielonych Świątek w Łodzi meczu piłkar- | zczni, 
skiego z reprezentacją Łodzi. Rewanż od | zwyydziesty 


byłby się w ciągu miesięcy letnich w By- K 


enia napływaja nadspodziewanie 
Dotychczas zgłosiło się już około 
kandydatów. Zaznaczyć nale- 

że zgłasza się element inteligentny, 
i. kilku oficerów rezerwy oraz byłych 


znanych pilkarzy. 


tomiu, Zabrzu lub Wrocławiu. 
ŁOZK przesunął termin wyścigu dook< 


fa Łodzi 0 nagroag im. śp. Wł. Sierpińs í — Jak się okazuje nie wszyscy sędzió- 
go z 5 na 26 lipca ze względu na tegorocz | wie piłkarscy w Łodzi solidaryzują się z 


|ry Bieg do Morza, który kończy się 2 lip- 


stanowieniem części swych kolegów. 

ca. Mianowicie kilku łódzkich sędziów piłkar- 
— i2524 SO p bedzie sie w Iskich zlożyło swe locity jie PKS 

W najbliższą sobotę odbędzie się w | skich złożyło swe legitymacje PKS-u, zgła 


Łodzi bieg naprzełaj o mistrzostwo Policji |szając akces do mającego się utworzyć 
Państwowej okręgu. wydziału przy ŁZOPN=ie. 


ut, > 
—W dniu 19 kwietnia odbędzie się w ` 


kiad 


—:0— 


EM Katolickiego Stowarzyszenia Mężów Diecezji Łódzkiej, 


minucie Wroński zdobył pierwszą bramkę |ataków | zdobywa kolejne 3 bramki przeż 


dla K. S. jednost no: ) 
Ciągu atakuje bramkę gości, lecz „Łodzian 


„Jedność“ w dalszym | Skowrońskiego, Pikułę i Racza. 


— Umm 


Kurs sportowy dla cudzoziemców 
w niemczech. NIEMI 


Po igrzyskach olimpijskich w dniach 
19 i 20 sierpnia odbędzie się w Reichssport 
feld kurs zorganizowany przez Niemiecki 
Związek Państwowy WF dla cudzóziem- 
ców, pragnących zapoznać się z niemiec- 
kiemi mefodami w sporcie i gimnastyce, 

Uszestaicy zapoznają się z materjałem 
nietylko przy+pomocy: wykładów, odczy- 


Kurs dla przyszłych 
EM rozpocznie się w 


Zarząd ŁOZPN=1 veo wczoraj w go 
dzinach wieczornych posiedzenie, na któ 


rem między innemi omawiał sprawę nọ- 


DZYNARODOWY ZJAZD GWIAŻDZI 
MESTY KOLARZY DO BERLINA. 

Niemiecki Związek Kolarski organizu- 

je międzynarodowy zjazd rozni do 

erlina, dostępny dla kolarzy wszystkich 
państw. 2 3 

Zjazd musi być rozpoczęty i ukończo- 

ny w okresie 1—10 sierpnia br. Dla męż- 

czyzn trasa minimalna 120 kim. dla kobiet 

— 80 klm. Każdy uczestnik zjazdu po przy 

byciu na metę otrzyma odznakę olimpijską 
Termin zgłoszeń upływa 15 lipca br. 


9-LETNIA OLIMPIJKA.  . 

Na igrzyskach olimpijskich w Berlinie 

startować ma 9-letnia Angielka Betty Sla 
de w turnieju skoków do wody. 


MISTRZ POLSKI WŁAŚCICIELEM 
SKLEPU SPORTOWEGO. ; 
Dziś, we wtorek o godz. 16-ej w Waf- 
sząwie przy ul. Wareckiej 14 nastąpi 0- 
twarcie pierwszej placówki handlowej w 
Polsce, prowadzącej sprzedaż artykułów í 
części rowerowych „Es-Ha”. , 
Magazyn powyższy stanowi własność 
wielokrotnego mistrza Polski w kolarstwie 
Artura Pusza. 


Dnie Bro Padóty „ORBIS 


u 
Oddz. w Łodzi, Piotrkowska 65 
tel, 101.01, 101-20 


3 wycieczki lotnicze 


siedmio- do HK eril ina 


dniowe - 
8 i 9 kwietnia s, b. 


od zł, 345 z utrzymaniem 


Wycieczki samolotowe 


do Bukaresztu 


6—10/1V genie 
13- 174V zł 265 z utrzymaniem 


Grupowe przejazdy 
do BRUKSELI 
PARYZA 
i LONDYNU 
w każdą środę i sobotę 


Bilety na miejsca sypialne 
w kraju i zagranicą 


| tów i filmu, 


lecz również TR 
ćwiczyć będą osobiście. 
Wykłady prowadzóne będą w języku 
niemieckim, czynni będą jednak tłumacze. 
Kurs łącznie z mieszkgniem, wyżywie- 
niem i opłatami kosztować będzie 60 ma- 
rek, 


a — 0 — 


iów sportowych 
sedziów sportou ya 


woutworzonego Wydziału Spraw Sędzio- 
wskich, 


Postanowiono rozpocząć w dniu ju- 

trzejszym kurs dla zgłoszonych  dotych- 
czas kandydatów. Jednocześnie zdecydo- 
wafio, że najbliższe spotkania piłkarskie 
będą obsadzone przez Wydział Spraw Sę 
dziowskich wobec czego zawiadómiono 
kluby, iż prośby o dokonanie obsady spot 
kań należy kierować wyłącznie do sekre- 
tarjatu ŁOZPN-u do czwartku każdego ty 
godnia, 
Sprawę zaś ustosunkowania się do ŁOKS 
odłożono do czasu otrzymania decyzji o 
załatwieniu tej sprawy przez Zarząd PZ 
PN, który wczoraj wieczorem obradował 
w Warszawie. 


——— 


Odbył się trzeci Zjazd  Delego- 
wanych Katolickiego Stowarzyszenia Mę- 
żów Diecezji Łódzkiej w Łodzi, 

Zjazd poprzedzony został uroczystą 
Mszą św. w kościele św. Krzyża, którą ce 
lebrował J. E. ks. biskup Włodzimierz Ja- 
siński Ordynarjusz Diecezji Łódzkiej w 
asystencji ks. oficjała dr. J. Bączka i ks. 


prałata J. Dzioby — rektora Seminarjum | 


Duchownego. Po skończonem nabożeń- 
stwie Najdostojniejszy Pasterz przemówił 
w podniosłych słowach do zebranych, kre 
śląc typ męża katolickiego, który winien 
posiadać żywą wiarę, być człowiekiem cha 
rakteru i brać udział y życiu apostolstwa 
świeckich. 

Bezpośrednio po nabożeństwie w Domu 
Katolickim przy ul. Gdańskiej L. 111 odby 
ły się obrady zjazdowe. Po przyjęciu spra 
wozdania Zarządu i Komisji Finansowej 
nastąpiły wybory Zarządu. 


Po referatach i przyjęciu programu prac 
zostały zgłoszone rezolucję, z których po- 
dajemy najcharakterystyczniejsze: „Zjazd 
wychodząc z założenia, że życie chrześci- 
jańskie jest z dniem każdym coraz więcej 
zagrożone przez wzmagającą się propagan 
dę, wymierzoną przeciwko zasadom i mo- 
ralności chrześcijańskiej i że propaganda 
ta prowadzona jest we wszystkich dziedzi 
rach życia kulturalnego (teatr, kino, prasa 
radjo itp.) i ukrywa się często pod pozo- 
rami haseł humanitarnych, mając w rze- 
czywistości jedynie tylko ną celu rozbija- 
mie życia chrześcijańskiego, przez dogadza 
nie ludzkim słabościom—ll. Zjazd uchwa 


Tupet niesumiennego akwizytora 


Wygrany proces „Echa Morskiego”. 


Z Gdyni donoszą: 

| Plagą prasy i publiczności są niesu- 
mienni akwizytorzy ogłoszeniowi, którzy 
nadużywając udzielonych im pełnomoc- 
nictw działają na szkodę wydawnictw i in 
serentów, Niektórzy z tego rodzaju akwi- 
zytorów mają dp tego czelność udawać w 
razię wykrycia 

nadużyć pokrzywdzonych 

Podobny wypadek miał miejsce w Gdy- 
ni, gdzie akwizytor Echa Morskiego Lech 
Starowicz zaskarżył nawet red. wydawni- 
ctwa p. Grewicza za zamieszczenie na ła- 


Z, OE CZ 
Dziś drugi dzień zbiórki 
nadzwyczajnej 

Dziś odbywa się w naszem mieście, we 
wszystkich biurach,  przedsiębiorstwach 
zakładach przemysłowych, tp. dalszy ciąg 
zbiórki ma Święcóne dla najbiedniejszych. 
Obywatele składają datki na specjalne 
rozesłane listy, Niech nikt nie uchyla się 
od spełnienia swej powinności obywatel- 
skiej. 

Komitetowi pomocy dla  najbiedniej- 
szych potrzeba setek, dziesiątek setek zło 
tych na zaspokojenie potrzeb ok. 10.000 
najbiedniejszych, 

Sumy te muszą się znależć! 

Sięgnijmy tylko do sumienia obywatel 
skiego wszystkich pracujących ludzi po- 
siadających, a nawet tych, którzy mają ja 


[ką choćby najskromnjćjszą egzystencję. 


mach Echa ostrzeżenia inserentów przed 
nieuczciwym akwizytorem. Sprawa cała 
oparła się o sąd apelacyjny w Poznaniu, 
przed którym red. Grewicz przeprowadził 
dowód prawdy i został uniewinniony. Sąd 
wyraził opinję, że obowiązkiem obywatela 
jest ostrzegąć publiczność przed 
nienczciwymi akwizytorami. 

Gdyby cała prasa jednomyślnie piętnowa 
ła nieuczciwości akwizytorów i samo- 
zwańczych  pseudo-akwizytorów, jak 
również wywalczyła u władz zabronienie 
wydawania przez wyższych urzędników 
państwowych poleceń dla tych właśnie 
pseudo- akwizytorów, zapanowałyby wre 
szcie bardziej normalne warunki w  dzie- 
dzinie akwizycji ogłoszeń prasowych. 


JEDNOSTKA, PAŃSTWO, NARÓD. 

W nadchodzący czwartek o godz 
20-ej staraniem Polskiej YMCA sędzia Ja 
nusz Główczewski wygłosi odczyt pt. „Je 
dnostka, państwo, naród“. 

Prelegent zreleruje podstawowe tezy 
głośnej książki prot. Feliksa Młynarskiego 
pt. „Człowiek w dziejach“. 

Odczyt ten odbędzie się w gmiachu 
przy ul. Moniuszki 4a. Wstęp dla wszy- 
stkich bezpłatny, b 


Jutro zjemy na obiad: 

Zupę grzybową z łazankami, sśledzie 
marynowane, kartofelki w- mundurkach, | 
naleśniki z serem 


lif, że należy zjednoczyć się. w organiza- 
cjach Akcji Katolickiej dla tem gorliwsze= 
go przeciwstawienia się wszelkim zaku- 
som wrogów Kościoła: że należy przeciw- 
działać wystawianiu sztuk  balszewickich 
lub o tendencjach bolszewickich, wysta- 
wianych w teatrach lub w kinach, Że ko- 
nieczną jest rzeczą powstrzymać się od 
preńumerowania i czytania pism redago- 
wanych przez wrogie Kościołowi czynniki, 
Ponadto, iż należy przeciwstawić się 
wszelkim zakusom w kierunku rozbijania 
rodziny chrześcijańskiej, opartej na niero- 
zerwalnym węźle małżeńskim. W szczegól 
ności należy przeciwstawić się propagan- 
dzie, opracowanego przez prof. Gołąba, 
projektu prawa o rodzinie, zmierzającego 
do pomieszania rodziny legalnej i nielegal 
nej i w konsekwencji do rozbicia rodziny 
chrześcijańskiej, Dalej, że należy zwrócić 
baczną uwagę na niedopuszczanię do 
szkół wpływów  bezbożniczych i liberal- 
| nych, w szczególności należy mieć na uwa 
dze niebezpieczeństwa spowodu kolporto- 
wania wśród młodzieży szkolnej „Płomy= 
ka“. W ostatniej rezolucji wyrażono dąże- 
nie do podniesienia moralnego i gospodar= 
|czego naszego narodu, przez popieranie 
handlu i przemysłu polskiego”. 
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Co nas po pracy rozweseli? 


Teatr Miejski, Żołnierz i bohater. 

Teatr Popularny (Ogrodowa 18) 
„Hurra jest chłopczyk”. 

Adria — Wesoła rozwódką 

Amor — na scenie: Z całęgo serca; 

na ekranie: Port Sandjego 

Casino — Zew krwi 

Corso —l Dawid Copperfild, II Indyjscy 
piechurzy. 

Czary — Papua 

Europa— Casino de Paris. 

Grand-Kino — Senorita w masce 

JAR —na scenie: Czardasz i Papryka— 

na ekranie „Przebudzenie“. 

Metro — Wesoła rozwódka 

Miraż — Rapsodja Bałtyku 

Przedwiośnie: — [lonka 

Palace — Mazurka 

Rakieta. — Pepi. 

Rialto, — Ucieczka. 

Sztuka— Chińskie morza. 

Stylowy — Wszyscy ludzie są wrogami 
| Zachęta — Epizod 


WYSTAWY, MUZEA, BIBLJOTEKM. ] 


Miejska Bibljoteka Publiczaa przy utc 
| (Andrzeja 14 otwata zodziennie prócz niedzie. 
4 śwląt od godz, 10—21, w soboty od 10—19 
Miejska Czytelnia Pism l Wypożyczalnia 
|iksiążek dla dorosłych, ul, Rokicińska 1, 
otwarta codziennie prócz sobót, niedziel i 
świat od godz. 14—21 k 
Miejskie Muzeum Przyrodniczo - Peaagm 
giczne, Park Sienkiewicza, otwarte we wtorki 
czwartki i soboty w godz. od 15—18, w nic- 
dziele od godz. 10—14 
Miejskie Muzeum Etnograficzne, ul. Plotr= 
kowska 104, otwarte w środy, piątki, soboty 
i niedziele w godz. od 10—16 . 
Miejskie Muzeum Histarii i Sztuki im. T. 
IK. Bartoszewiszów, Plac Wolności 1, otwat 
te w środy, soboty i niedziele w godzinąch 
lcd 10—15. inis erea = aj 


i. P. S., Park Sienkiewicza, Zbiorowa wy” 
Stanisława Noakowskiego, Stow. 
i Art. Grafików „Ryt“ i grupy art. 
graf, „Czerń i Biel“, 
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Zycie ekonomicznie 
BAWEŁNA. La; 
NOWY JORK: loco 11.69, kwiecień 
11.29, maj 11.29 —30, czerwiec 11.08 
LIVERPOOL: loco 650, marzec 622, 
kwiecień 6.13, maj 6 04 
BREMA: loco 1377, maj 12.19, lipige 
12.05, październik 11.73 
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Waluty, dewizy `ateia 
: Zmicnna tendencja dla dewiz, 

Zebranie giełdy pieniężnej cechował 5% 
strój niejednolity, odchylenia kursowe bę- 
ły naogół stosunkowo nieznaczne w pas 
równaniu do poprzednich notowańi giełd 
wyca. 

Najka'dziej stosunkowo zniżkowała de 
wiza holenderska, która w porównanie do 
notowań ż dmia 28 b.m. straciła } m ra 
100 fłorenach, Pozatem Bruksela bylt tss 
sza © 5 gr. na 100 bełgach oraz Zurych © 
25 gr. na 100 frankach szw. 


Papiery państwowe zniżkują, 

Dział papierów państwowych cettował 
nastrój siapszy przy śtedrich rozma 
obrotów, zniżki kursowe były stosunń 
dość znaczne. 


PAPIERY PROCENTOWE. 
Dołarowa zer. lil 45,50, Konwerzyjn 
1924 r. 60.00, Kolejowa 1926 r. 55. 
Stabilizacyjna 1927 r. 61.50 (drobne) 
1% Banku Rolnego 83.25, 8% Banku Ra 
nego 94.00, 7% B.G.K. 83.25, 8% BGK 
94.00, 7% Obl. Kom. B.G.K. 83,25, 8% 
Obl. Kom. B.G.K. 94.00, 5%4% L. Z.R 
Obl. Kom. B.G.K. 81.00, Przemysłu Poł- 
skiego £9.50, Ziemskie w Warszawie Rt" 
42.25, m. Warszawy 55.50, m. War. wy 
1933 r. 51.75, Pozn. Ziem. Kred. 41.00 
Akcje — niejednolicie. 
Na zebraniu giełdy akcyjnej panował ná 
strój zmienny z odcieniem słabszym, obrá 
ty były mało ożywione. 
Bank Pelski 95.00, Warsz. Tow. Fabr. 
Cukru 22.50, Węgiel 11.25 


GIEŁDA ZBOŻOWA. 
WARSZAWA, 31. 3. — Urzędowa 
duta giełdy zbożowo = towarowej w V 
szawie. Pszenica jednolita 21.25—21. 
żyło I stand. 13.25—13.50, mąka poz 
na gat. I lit. A 0-20% 34.50—368.50, 
ka żytnia wyciąg. 0-30% 21.00 
POZNAŃ, 31. 3. — Urzędowa ¢ed 
giełdy zbożowo = towarowej w Poznar 
Ceny tranzakcyjne: żyto 14.00 is 
Ceny orjentacyjne: żyto 13.65—13. 90H 
pszenica 19.50—19.75, mąka  psze 
I gat. 0-50% 19.50—!9.75, mąka pszeńg 
na I gat. wyciąg. 0-20% 31.75—33.50 
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25-te posiedzenie Rady 
Polskiego Związku Wydawców 
MMM Dzienników i Czasopism. 


W Warszawie obradowała /Rada Pole 
skiego Związku Wydawców Dzienników 
i Czasopiśm, * 

Po załatwieniu spraw formalnych dyrek 
tor Związku p. Stanisław Kauzik w obs 
szernym referacie omówił wszystkie najie 
stotniejsze zagadnienia związane ze sprae 
wą nowej ustawy prasowej, znajdującej 
się obecnie na warsztacie prac przygoto 
wawczych Rządu. W. obszernej dyskysji 
nad tym referatem wyczerpująco omówio* 
no postulaty prasy w tej dziedzinie; omas 
wianą również była sprawa konfiskat. 

Drugi skolel referat dyr. Związku, po 
święcony był charakterystyce projektów, 
omawianych ostatnio w kołach dziennikar 
skich, a dotyczących  kwestjij ustawy 
dziennikarskiej. 

Omówiono także przebieg prac Komisji 
Porozumiewawczćj wydawców i dziennika 
rzy nad rejestrem dziennikarskim, 

W sprawie postulatów gospoderczyć 
prasy, wygłosił referat wicedyrektor Z 
p. Franciszek Głowiński. Postulaty te 4 
tyczą: 1) ograniczenia etatyzaeji w dzi 
dzinach gospodarki publicznej, związ 
nych z działalnością prasy i przemysłu g 
ficzno- wydawniczego, 2) zniżenia ko 
tów produkcji wydawniczej, 3) spra 
skarbowych, 4) spraw ogłoszemiow 
regulowanych przez Państwo i 5) spr 
warunków pracy w drukarniach wyda 
czych. 

Obszerna dyskusja rozwinęła się 
sprawami pocztowemi, które  zrelero 
wicedyrektor Związku. Po przerwie obi 
wej Rada wysłuchała sprawozdania d 
tora Związku z przebiegu pertraktacją 
Spółką „Centropapier", dotyczącyc 
runków współpracy handlowej ze 
„Centropapier" wydawnictw zr 
w Związku. Następnie omówiono 
udziału prasy w Wystawie Rekla 
Warszawie oraz w Międzynaro 
stawie Prasowej w Paryżu. 

Ostatnie punkty obrad Ragly stanowije 
rozpatrzenie į zatwierdzenie sprawozdą* 
nia finansowego za rok 193% oraz prelimi 
narza budżetowego Związkuj na rok 1836. 


N 


WINSZUJEM 
Jutro: Teodorze. 
Wschód słońca, 5,12 
Zachód słońca 18,07 
Długość dnia 12,55 
Przybyło dnia 5.16 
Tydzień 14. 
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SKUTECZNA WALKA Z GRUŻLICĄ. 


PCHO 


- _—u— 


CO TO JEST ODMA? 


DOBRODZIEJ$STWO CIERPIĄCEJ LUDZKOŚCI. 


Od długich łat zastanawiano się nad 
tem, W fāki- sposób spowodować zabliźnia ! 
me sfę procesów rozpadowych w płucach, 
aki sposób spowodować 
zapadnięcie się jamy, 

ra przez postęp sprawy rozpadowej i 
idźarcjie krwionośnego naczynia spowo-| 
Ipwać może krwotok nawet śmiertelny. | 
>ukano dróg celem unieruchomienia płu- 
a chorego. Szukano posobów, celem uci- 
mięcia jap. Pierwsze kroki w tym kierun- 
ku poczygiła wiedza już przeszło 100 lat 
emu, Blisko pięćdziesiąt lat temu uczony 
włoski Forlanini założył pierwszą  odmę 
sziiczną 1 w kilka lat potem ogłosił na kon 
gese w Rzymie kilka przypadków grużli- 
cy leczonej tą metodą. Odtąd metoda ta co 
roz częściej była stosowana w różnych kraj 
f obecnie cały świat uznaje jej wielkie 


jach 


szpaczenie w leczeniu gruźlicy płuc. 


By zrozumieć technikę zabiegu należy 


suprzytomnić sobie niektóre szczegóły ana 


j 


U 


*omiiczne. Płuca, znajdujące się w klatce 
piersiowej oddzielone są od niej 
dwiema błonatmi, 
z których zewnętrzna stanowi niejako wy- 
ściółkę klatki piersiowej, a wewnętrzna o- 
teimuje płuca ze wszystkich stron, niby 
Ole „a. Obie błony, zewnętrzna i wewnę- 
Uzra przechodzą jedna w drugą i stanowią 
t zw. jamę opłucnową. 
Wprowadzenię powietrza 

dó tej jamy nazywa się odmą. Ma to ten 
skutek, że błony opłucnowe i przylegające 
do siebie w warunkach prawidłowych, od 
klejają 
sa zapada się w mniejszym albo 

stopniu, zależnie od ilości wprowa 
ego powietrza. Jednorazowe wprowa- 
je powietrza nie wystarcza. Odmę do- 
ja się stopniowo i okresowo w ten spo 
by ciśnienie w jamie opłucnowej i- 

ywało się na stałym poziomie. 
hicy twierdzą, że uciśnięte płuco nie od 
ha. Nie jest to zupełnie słuszne, albo- 
m płuco oddycha chociaż słabiej. Zre 


nie dzieje się to z krzywdą dla chore 


o celem odmy jest właśnie 


unieruchomienie płuca, 
maskuje się przez to lepsze warunki goje 
SUMĄ przez eklejemie się uciśniętych ścian 
34m, podobnie jak uzyskuje SIę ziośnię= 
lie odłamków kości w opatrunku gipso- 
wym unieruchamiającym. 
Ucisk chorego płuca ma jeszcze te do- 


Matnie strony że w tych warunkach postęp 


thoroby zóstaje zatrzymany, 
zarazki giną, 

względnie znajdują gorsze warunki byto- 
wania, a procesy bliznowacenia biorą gó- 
Tę nad zapalnemi. Zmniejszenie powietrz- 
rości jednego płuca nie powoduje bynaj- 
Taniej duszności, gdyż drugie płuco zdolne 
jest wziąć na siebie ten dodatkowy wysi- 
łek i wyrównać stratę Organizm zresztą 
nie odczuwa potrzeby koniecznej zastęp= 


LUDWIK WOHL 
EW-FE ZSZ GW IRE | 0 0- - 0 EZR 


STRESZCZENIE POCZĄTKU: 
ttysta - malarz Dominik Ossowski ma- 
U widok morza z łodzią malajską na 
scym planie, kiedy nagle rozległ się 
pt kół i ujrzał pędzący lekki powóz, 
narażeniem życia zatrzymał konie. — 
nici — Malajczyk uciekł, a w powozie 
ài twoje dzieci. Po chwili zjawiła się 

Adrjanna Kolska, ich opiekunka. 

Jociali do ojca dzieci bogatego dok 
poszocpa, który polecił mu namalo- 

»reet tajemniczej piękności, Liljany 


się paliły różnokolorowe świa- 
kinowych, kwiecistych lampio 
zujących wejście do kabaretów 
rety były, oczywiście, pierwszo 
č w nich występowały wyran 
mo bezgłose śpiewaczki ar- 
łe w swym zawodzie, oso- 

humoryści, znający potro 

jemal języki, używane na 
Wszgadzie — fęosłucujący się niezmien- 
nie rypertuarem $z tbiegtero  ćwierćwie- 
cza we względjym spokoju kończący tu 
ciężki żywot. 


fAwęgo rodzaj 
sze wszystkie 


m = - aa" a a w w w a m 


Redskior naczelny: Franciszek Probst, 


się, a płuco, jako tkanka elastycz-; 
w więk=! 


czej pracy drugiego płuca, Najlepszym do- 
wodem jest następujący przykład. 

Przywieziono do szpitala chorego z sil- 
nym krwotokiem płucnym. Od kilku lat 
miał utrzymaną odmę prawostronną, a le- 
we płuco zdrowe. Zachodzi tedy pytanie, 
które płuco krwawi. Badanic opukowe i 0- 
słuchowe oraz rentgenologiczne wykryło 
świeżo wytworzoną jamę lewostronną. Nie 
ulegało teraz najmniejszej wątpliwości, że 
krwawi jama lewego płuca, gdyż jama po 
stronie prawej 

anikła całkowicie, 

Mimo istniejącej odmy prawostronnej zało 
żono odmę lewostronną. Efekt był zdumie 
wający. Jama uciśnięta przestała krwa- 
wić. Gorączka spadła. Samopoczucie ogól 
ne poprawiło się: Obecnie chory spaceruje 
pò mieście i czuje się dobrze. Ma tylko za 
obowiązek zgłaszać się do przychodni czy 
do lekarza, co pewien okres czasu, celem 
dopełnienia odmy po jednej i drugiej stro 
nie. Dopełnienie odmy jest rzeczą koniecz 
ną albowiem powietrze ulega częściowemu 
wessaniu, co przy zaprzestaniu wprowa- 
dzania świeżej porcji powietrza, mogłoby 
doprowadzić do rozszerzenia tkanki płuc- 


nej 
Czy założenie odmy jest zawsze możli 
we? Pomijając wskazania, trzeba zazna- 


czyć, że niekiedy nie daje się wogóle zało | 
żyć odmy, a jeżeli udaje się, to niezawsze | 
jest ona skuteczna. Jak to należy zrozu- 

mieć? Nie udaje się wprowadzić powietrza 

do jamy opłucowej, gdy są w niej 

liczne zrosty. 

Jeżeli zrostów jest mało, naprzykład poje 
dyńcze w szczycie lub u podstawy, to po 

wietrze wprowadzone uciska wprawdzie 

płuco chore, ale zrost napięty niby struna 
nie pozwala zapaść się jamie. W takich ra 
zach odma jest nieskuteczna częściowo lub 
zupełnie i dlatego by stała się skuteczną 

należy wykonać inny zabieg dodatkowy, 
jak wyrwanie nerwu przeponowego lub 
przepalenie zrostów. Chory który rozumie 

stan nigdy nie uchyla się przed dru 

gim zabiegiem. Świadom jest bowiem, że 

nieskuteczność odmy nie jest winą lekarza 

a skutkiem warunków indywidualnych. 

Nieusprawiedliwioną jest też obawa nie- 
których chorych, że odma prowadzi do 
wytworzenia płynu na jamie opłucnowej, 
Owszem, zdarza się to, ale bardzo rzadko. 
Przy umiejętnem zakładaniu odmy można 
śmiało twierdzić, że jest to wyjątkiem. Od 

ma jest j pozostanie jednym z podstawo- 
wych zabiegów uciskówych zapomocą któ 

rych można osiągnąć wyleczenie gruźlicy 


piue, 


Swój 


Dzieci chińskie od setek lat posługują się dla zabawy latawcami - o wyglądzie 
ptaków 1 motyli. 


Kupiony znaczek F.O.M. 


tworzy miljony — potrzebne na budowę 


polskich okrętów wojennych! 


Powieść współczesna 


Po obu stronach niesłychanie brud- 
nych, cuchnących jezdni ciągnęły się na- 
przemiań dwuznacznę lokałe, ozdobione, 
przyćmionemi latarniami, chińskie oraz 
malajskie garkuchnie, sklepiki z tytoniem, 
z rybami, leżącemi wprost na podłodze, 
lub w najlepszym wypadku w oślizgłych 
koszach ze słomy ryżowej. 

W jednem miejscu widniało coś w ro 
dzaju restauracji wciśniętej pomiędzy apte 
kę a kino. 

Wchodziło się do niej po kilku stop- 
niach jak do piwnicy. 

Restauracja stanowiła pod tym wzglę 
dem wyjątek lecz nie znalazła naśladow- 
ców choć dawała znacznie więcej chłodu 
niż inne. 

Wożnica Kassius odwrócił się tak — 
gwałtownie że Ossowski ledwo zdażył po 
kazać mu plecv, potem zbiegł szybko na 
dół i znikł za drzwiami 

s 


Noc już zapadła, ruch się wzmafał z 
minuty na minutę 


W ostrym tłumie małych wysmukłych 


Melajów i bezbarwnych poważnych Chiń 
czyków spotykało się co krok białych niż 
szych urzędników portowych pośredników 
handłowych, wywiadowców drobnych a- 
4tntów firmowych i marynarzy różnego ro 
dzaju. 

Kilkunastu rozbawionych i niemiło- 
sitinie wrzeszczących młodzieńców w bia 
tych mundurach marynarki wojennej bra- 
to szturmem wejście do kina na obraz z 
Greta Garbo. 

Na ich okrągłych czapeczkach połys- 
kiwał stary napis „Utrecht“ 

Przez ten okręt musiał malarz Ossow- 
ski dodać na płótnie pół mili brzegu mor 
skiego, którego nię było w rzeczywisto- 
ści. 

— Obym tylko nie był jedynym bia- 
tym w tej knajpie — pomyślał Ossowski. 

Ociągając się nieco zszedł powoli po 
kilku stopniach i pchnął olbrzymie drzwi, 
za któremi się skrył Kassius, 

Nieduża niska sala. 

Spoczątku nic nie mógł dojrzeć, potem 
z kłębów dymu tytoniowego zaczęły się 
wyłaniać stopniowo mętne zarysy twarzy 
ludzkich, oświetlonych czerwonawem świa 
tłem lampy naftowej. 

Bezpośrednio pod nią połyskiwała go 
ła czaszka krzątającego się zwinnie gospo 
darza, 

Nikt nie widział, kiedy Hooft przyje- 
chał do Belawanu; każ. tu zastał i 
odnosiło się wrażenie, że mieszkał w tem 
mieście od dnia jego założenia, _ 

Na twarzy podobnej do bezwłosego o 
rzecha kokosowego, sterczał ogromny nos 
gruby, czerwony i złamany u nasady. 

Wąskie, jak szparki oczy poruszały 
się z niestychaną szybkością. 


Odbito w drukarni Wiadysława Stypułkowskiego 
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Serce w urzędowej kopercie 


$KOK Z NIEBA NA $LUBNY KOBIERZEC. 


Przed kilku miesiącami wydarzył się 
w pewnej formacji lotniczej jednego z 
państw środkowo - europejskich — a mo- 
że nawet w Polsce? — zabawny, rozczula 
jący prawie wypadek, którego bohaterami 
byli młody lotnik i dowódca formacji. 

Lotnik ów znajdował się właśnie w to- 
ku 

przygotowań do ślubu, 

kiedy nagle na trzy dni przed wyznaczo- 
nym terminem uroczystości kościelnej nad 
szedł rozkaz, aby wraz z gronem kolegów 
złożył egzamin ze skoków ze spadochro- 


nem. Na czas egzaminu cofnięto wszystkie | wyznaczał 
urlopy. Młody pilot był zrozpaczony. Zgło, 


odbywał się | 
nieszczęsny egzamin. 

Lotnik przypasał sobie spadochron i z no- 

sem na kwintę zajął swoje miejsce w sa= 

molocie, W ostatniej chwili przed startem 

wręczono mu zamkniętą kopertę z rozka= 


‚zem, nad jaką miejscowością należy wy* 


konać skok. Kopertę wolno było otworzyć 
dopiero po starcie. à 
Samolot znajdował się już kilkaset me- 
trów nad ziemią, kiedy lotnik rozpieczęto= 
wał pismo. Nie chciał uwierzyć własnym 
oczom. Miejsce skoku ze spodochronem 
rozkaz nad miasteczkiem, w 
którem miał się odbyć ślub. Do rozkazu 


sił się u dowódcy, któremu zwierzył się ze | była dołączona 


swoich trosk: Narzeczona jego mieszka w 
dalekiej, małej mieścinie, wszystko jest już 
przygotowane do ślubu, termin wyznaczo- 
ny, i jeśli nie zjawi się na czas, narazi na- 
rzeczoną na drwiny i pośmiewisko całego 


miasteczka. Ale dowódca był bezsilny i 
nie mógł nic uczynić dla swego podwład-! 
nego, 

— Rozkaz jest rozkazem! 
służbą! 

Nieszczęśliwy 
baczność: 

— Rozkaz, panie kapitanie! 

W dniu, na który naznaczony był ślub, 


Służba -- 


narzeczony stanął na 


świeżo wystawiona karta urlopowa. 
adowany lotnik o mało co nie rzńcił się 
szyję swemu koledze, siedzącemu przy 
sterach. 

W dwie godziny później wyskoczył ze 
samolotu i spłynął powoli ku ziemi. Przy- 
był w sam raz, aby otrzeć łzy z oczu nā- 
rzeczonej, która właśnie otrzymała jego 
list, donoszący o konieczności odłożenia 
ślubu. 

Wesele odbyło się oczywiście tego ša- 
mego jeszcze dnia, a podczas uczty wesel 
nej wychylono niejeden puhar na zdrowie 
zacnego dowódcy. 


U 

l 
na 
na 


zZ jednego osiołka muuu 


śmieje się cała Hiszpania | 


Prasa hiszpańska rozpisuje się szeroko 
o tragikomicznej odysei biednego osiołka, 
który zawikłany w walkę polityczną, po- 
przedzającą ostatnią rozgrywkę wyborcza, 
znajduje się od miesiąca w więzieniu pod 
zarzutem niedozwolonej propagandy, 
Nikt, pomimo ogłoszonej amnestji dla prze 
stępców politycznych, nie stara się, by o- 
siołkowi 


zwrócono wolność, “0n 


W przeddzień decydującego dnia wy- 
borów, pojawił się na głównych ulicach 
Barcelony osiołek, noszący na swym 
grzbiecie następującej treści napis: „Ja 
oddam głos na kandydata republikańskie- 
go'. Ponieważ wielkie tłumy gapiów oto- 
czyły w jednej chwili osła, dwóch policjan 
tów, celęm uniknięcia zbiegowiska, zapro- 
wadziło, Bogu ducha winnego osła do ma- 
gistrackiej stajni taboru zwierząt pocią* 
gowych, gdzie przebywa do dnia dzisiej- 
szego, pod ciężkim oskarżeniem „rozwija- 
nia przestępczej propagandy wyborczej”. 


Jak wykazało śledztwo, nieszczęsnego 
osła zakupiło kilku wesołków, którzy wpa 
dli na pomysł tej niezwykłej propagandy 
i zamierzają — jak donosi prasa hiszpań- 
ska -— zwrócić się za pośrednictwem słyn= 
nego adwokata z opozycji do władz z za- 
pytaniem, czemu osioł nie skorzystał z u- 
stawy amnestyjnej, która objęła wszelkie 
przestępstwa polityczne. 


Najprawdopodobniej z takiego obrotu 


Nic się przed niemi nie mogło ukryć. 

Widziały wszystko: w kącie dwaj mie 
szkańcy Makassaru oglądali coś błyszczą- 
cego — zegarek albo pierścionek. 

Kradzione, oczywiście, jutro należało 
się spodziewać odwiedzin policji, ale 
Hooft nie będzie mógł udzielić żadnych 
wskazówek, bo jak zwykle „nic nie za- 
uważył”. 

W drugim kącie handlarze koprą, z 
której się wyrabia olej kokosowy, zawie 
rali jakąś umowę z Tsitongiem. Gospo- 
darz poznał to po osobliwych ruchach 
rąk i pomyślał: — Tsitong ładnie ich u- 
rządzi! Po trzech miesiącach pójdą z tor- 
bami!.. 

Przebiegłe oczy ogarniały wszystko. 

Widziały, jak dwie młode, jaskrawo u 
malowane Jawajki, trzymając się za ręce 
niczem małe dzieci Europejczyków, błą- 
dziły od stołu do stołu, śmiejąc się głośno 
bez najmniejszego powodu. Widocznie wy 
piły o jednego za dużo. 

Wszedł Kassius. 

Mrugnął do niego porozumiewawczo: 
— Tam już dawno czekają na ciebie, 
chłopcze, w tylnym pokoju!.. Wyglądasz 
nieszczególnie! 

— A kto? 

— Biały! 

Jeszcze jeden Europejczyk, bo w kącie 
już od godziny siedzi mały blondynek! — 
pomyślał Hooft. — Znam go! Przyszedł 
w cywilnem ubraniu, ale wiem, że jest z 
„Utrechtu“. Prawie dziecko jeszcze, a 
nie pije, lecz żłobie whisky!... 

Drugi jest całkiem innego rodzaju — 
obserwował gospodarz Qssowskiego: — 
Ogromny, z pewnością bardzo silny, ma 
szczerą twarz, sympatyczną nawet ujmują 


rzeczy najmniej zadowolony będzie sam 
„przestępca“; który w „więzieniu“ odpo= 
czął i czuje się w niem znakomicie. Z nie= 
zwyklego wydarzenia śmieje się cała Hisz= 
pania, 


PODSŁUCHANE 


MIĘKKIE SERCE. 


— Dlaczego nigdy nie dajesz na ulicy | 


nędzarzowi jałmużny? Czy masz takie 
twarde serce? 

— Przeciwnie, mam bardzo miękkie set 
ce i dlatego nie zabieram z sobą portmos 
i tki : 


" 


PRZYTOMNY. 
Podczas jakiegoś okropnego sztuczydła 
większość publiczności zaczyna opuszcząć 
widownię. Nagle podnosi się jakiś pan z 
miejsca i woła na całą salę: 
— tat! Najprzód niech idą kobiety i 
dzieci 


POZDROWIENIE, 


Pan Marchewka szedł z pogrzebu swej 
teściowej, Gdy przechodził obok kdmie= 
nicy, spadła na niego dachówka. Marchew 
ka podnosi głowę ku niebu i mówi: 

— O, to mama jest już na górze? 
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cą!.. Rozgląda się na wszystkie strony 
jakby cała restauracja do niego tylko na 
Jeżała.... 

Szuka czegoś... Z policji, Na pewno 
nie! Takiego odrazubym poznał... 

Rozmyślał usilnie, co sprowadziło tu 
pięknego młodzieńca i ku wielkiemu zmart 
wieniu nie mógł dojść do żadnego wnio- 
sku. 

Należy wyjaśnić, że Piet Hooft nie był 
Holendrem czystej krwi. 

Matka, która pochodziła w. wysp Sun 
dajskich, zostawiła mu niewiele, jeśli cho 
dziło o wygląd zewnętrzny — bo tylko 
wąskie oczy i żółtawą cerę — natomiast 
przekazała mu w pełni cechy wewnętrzne 
swej rasy: niewzruszoną wiarę w zabobo 
ny, skłonność do tajemniczości i chorobli 
wą ciekawość 

Przybysz nie wyglądał na to, by — 
wpadł tu przypadkowo na kieliszek konja 
ku, który przed chwilą zamówił niedbale. 

Musiał mieć inny cel i Hooft męczył 
się, nie mogąc go odgadnąć. 

Pokręcił się dokoła, nie wytrzymał wre 
szcie i podszedł: 

— Dobry konjak, proszę pana? — za 
pytał w dość poprawnej angielszczyźnie: 
— Pierwszorzędna marka, u gubernatora 
nie dostałby pan lepszego. 

Gość uśmiechnął się pobłażliwie 

— Może pan ma inne życzenia? — cią 
gnął ośmielony gospodarz. Dużo pan u 
mnie nie znajdzie, bo restauracja jest dla 
niebogatych ludzi, niema żadnych atrakcyj 

Młodzieniec mruknął coś niezrozumia- 
łego i podniósł kieliszek do ust. 
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